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wythodzi codziennie o godzinie 6 rano.

C E N Y  O R Ł O S Z E f r .
Za wiersz m i l i m e t r o w y :  
Zwyczajny za tekstem 12 gr* 
Nadesłane i nekrologia S6 gr» 
Na pierwszej kolumnie GO gr. 
Przed kroniką i w rubryce 
„Repertuar 50 gr. Po kro
nice i komunikatach 42 gr. 
Dział ekonomiczny 50 e .  
Drobne ogłoszenia za każdy 
wyraz 8 gr. Kupno i spiłe- 
rjal 8 gr. Matrymonialne 
12 gr. Poszukujący pracy 4 gr. 
Na kolumnie tekstowej paski 
i inceraty po 42 gr. W prze
wód j i i  j  informacyjno-rekła- 
mowym po 16 gr. (najmniej
sze 1 zł. 50 gr.). Ogloszema 
ramiejscowe 25°/0 drożej, z*~ 

graniczne o SÓ°/0 drożej.
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Zacieknie stosna^w jiolsKo-czcchojłowacktcb.
Usunięcie kwestji spornych. Układ arbitrażowy. Szerokie oświadczenie min. Benesza.
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Strona 2. Naród w epoce małego człowieka. 1Na 
marginesie wyborów w Niemczech. (Art. 
wstęp.)

Prowujtacja niemiecka.
Ulepszenia w budowie sterowców (Fejleton). 

Strona 3. Posiedzenie sejmowej komisji budżet.
Aresztowanie komandora marynand.

Strona 4. Wygrane dolarówki.
Przeciw podrożeniu paszportów.

Strona 5. Posterunkowy postrzelił dziecko.
Dwa zamachy samobójcze*

Strona 6. Z sali sądowej. Wyrok.
Opoaatkowanie handlu wędrownego i komi

wojażerów.
Stroma 7. Z życ*a Biblioteki wojskowej. 

Niedyskretna redakcja.
Skutki morfinizmu i kokaiuLmu.

OPODATKOWANIE BILE! ÓW KOLEJOWYCH.
Warszawa, 1 kwietnia. (Tei. wł.) (O). Do

wiadujemy się. że zarząa polskiego Czerwonego 
Krzyża wystąpił z projektem opodatkowania 
wszystkich biletów kolejowych na rzecz Czerwo
nego Krzyża. Byłby to podatek minimalny gro
szowy. Rząd odnosi się przychylnie do projektu. 

OBNIŻENIE CEN NA LETNISKACH. 
Warszawa, 1 kwietnia. (Teł. wł.) (G). Pod 

przewodnictwem premiera Grabskiego odbyła sięi 
dziś konferencja w  sprawie obniżenia kosztów 
pobytu na letniskach. Według projektu, opraco
wanego przez komitet ekonomiczny Rady Mini
strów, zgodzono się na ustalenie cennika na letni
skach, obniżenie taryf kolejowych i obniżenie u- 
rzęaowego cennika w uzdrowiskach państwo
wych.

NAUKA I W YCH OW ANIE.
lłAALOWAĆ wyucnamna atlasie, jedwabiu itd., w dwóch 

lekcjach. Zyblikiewicza 49, II. p. 907

PRZYJMĘ uczennicę na kurs modniarstwa ul. Piekarska 
* 1-a „Mery“. 919

KUPNO I SPRZEDAŻ.

JYPIALNIE, jadalnie, nokoje męskie, salony, otomany, 
*-* materace, sofy do spania itp. poleca najtaniej praco
wnia tapicersKa Leona Matwiiowski, Lwów, Churążezy- 
zny 29. 1055
pORTEPiAN krotki, krzyżowy prawie nowy, sprzedam. 
* Sapiehy 67. I. p. drzwi prawe. 1103

SPRZEDAM parową maszynę bardzo dobrą, — a tanio 
Chlebowice Sylwester Jtke1 1104

T/AMIENIy* A dwupiętrowa w śródmieściu z komfortem 
*»■ 7 pokoji l ichnia. wolne dc
Lwów, Bajki 27. 11. p, drzwi 8.

do sprzedania. Zgłoszenia
1124

RÓŻNE.

pYSUJĘ, kombinuję wzory do haftów, maluję obrazy, 
ekrany, szale, beknie, abażury; powiększam obrazy, 

portrety z najmniejszej fotografji. Zyblikiewicza 49, II. p 
wprost 964

Z^HCESZ wiedzieć charakter zdolność, zalety wady ?
Potrzebne pismo swoje I"b zainteresowanej osoby, 

data urodzenia. Dołączyć 2 złote. Grafolog Kościelniak 
Dąbrowa Oórn. Dębniki 65. 1016

A KUSZERKA LUTKOWSKA z Warszawy, przyjm je 
Panie, Asnyka 9. drzwi 2. 1022

Warszawa, 1 kwietna. „Przegląd. Wieczor
ny" donosi z Pragi, że minister spraw zagr. Be
nesz dziś na ku misji zagr. senatu zdawał sprawę 
•z rokowań polsko-czeskich. P. Benesz stwierdził, 
że w rokowaniach ty cli zlikwidowano wszystkie 
kwestje sporne między Polską a Czechosłowacją, 
a więc sprawę mniejszości narodowych, sprawy 
finansowe, oraz zawarto traktat handlowy, w  któ
rym Czechosłowacja i Polska nawzajem zapew
niają sobie tranzyt przez swoje terytoria, w t 
wszystkich przypadkach i. w  każdej okol&zności. 
„Przegląd Wiecz.” (podaje dalej od siebie, że o- 
z na cza] to wzaiemne zezwolenie na tranzyt także 
wr wypadku wojny. Benesz oświadczył m. in., że 
wszystkie układy z Polską odpowiadają równo
miernie interesom obu państw. Aby zapewnić so
bie pokojowe rozstrzygnięcie wszelkich kwestji 
spornych w przyszłości zawarty będzie specjalny 
układ arbitrażowy. Benesz zaznaczył jeszcze 
najdobitniej, lżę Czechosłowacja potrzebuje dla 
swego bezpieczeństwa silnej Polski, Polska zaś 
silnej Czechosłowacji.

„Gazeta Warsz." w  depeszy z Pragi Czeskiej 
podaje, że mią. Benesz omawiał- także politykę 
Chamberlaina, oraz projekt niemiecki złożony

rządom sprzymierzonym z początkiem marca V . 
Benesz zaznaczył, że Niemcy mówiąc o swych 
granicach wschodnich rozumieją tylko granicę 
polską. Dalej Benesz w rozmowie z korespon
dentem pisma podkreśli’ , że projekt niemiecki nie 
zamierza poddawrać sprawy granic wschodnich 
procedurze arbirrażowej. Wobec tego należy 
w stosunku do tego projektu nadal zachować re
zerwę W  slclrawie rozmów' swych z Chamberlai
nem, Bnandęm, Hymansem i Skrzyńskim Benesz 
oświadczył, że — jak stwierdził — Anglja może 
zagwarantować tylko linię Renu, a pakt możliwy 
jest z udzilalem Niemiec, pod kontrolą Ligi Naro
dów. Benesz w  rozmowie z Chamberlaniem wy
kazał n i e m o ż l i w o ś ć  naruszenia lub osłabienia 
praw zagwarantowanych istniejącymi traktatami. 
Zażądał też uzupełnienia paktu gwarancyjnego 
prz.ez wstąpienie Niemiec do Ligi Narodów' 
z wszelkimi prawami i obowiązkami. —  DePesza 
„Gaz. Warsz*” również stwierdza, że Benesz 
wobec projektu niemieckiego doradza zachowanie 
wszelkiej ostrożności, przyczem zaleca postępo
wanie sohdSarne wszystkich interesowanych 
państw. (AW.).

Trzy pytania pod adresem Niemiec.
strji? 3)Pujikt trzeci będzie zaznaczał, że Niem
cy wonne wypełnić Inki w  swojem memorandum 
zobowiązując się do poszanowania granic włoskich 
i belgijskich, jak i granic francuskich. Wedle „Pe
tit Parisien” sojusznicy będą się .starali o udzie
lenie łącznej odpowiedzi na propozycje niemiec
kie. (PAT.)

Paryż, 1 kwietniai. „Echo de Paris" donosi, że 
kwestionariusz, który Francja wyszle do Nie
miec, będzie zawierał następujące pytania: 1) czy 
Niemcy są gotowe przyjąć na siebie wszystkie 
ubowiązkil i ciężary nakładane przez Ligę Naro
dów? 2) Jakie są zamiary Niemiec w stosunku do 
ich granic wschodnich oraz w stosunku do Au-

Kontyngent rekruta na r. 1925.
Warszawa, 1 kwietnia. (Teł. wł.) (G). Cie

kawa dyskusja toczyła się dziś na komisji spraw 
wojskowych podczas obrad nad projektem usta
wy o poborze rekruta. Ref. pos. Mączyński za
proponował wyeliminowanie z ustawy cyfrowe
go Ókreślenia kwoty rekruta i zastąpienia jej o- 
gółnem określeniem, że kwota ma odpowiadać 
stanowi liczebnemu wojska, ustalonemu w budże
cie. — Pos. Lieberman postawił wniosek, aby re
krutacja odbywała się na zasadzie jednorocznej 
służby wojskowej. — Pos. Kościałkowski inter
pretując 5 art, konstj tucji, dochodzi do wniosku, 
że nie jest rzeczą Sejmu uchwalać cyfrę kontyn
gentu. Pos. Miedzińoki nie godzi się z zapatrywa
niem przedmówcy, dowodząc, że cyfra musi być 
ustalona, inaczej Sejm nie wykonałby konstytu
cji. Ref. pos. Mączyński wyjaśnia, że 170.000 re

kruta dałoby półmilionową annję w stanie poko
ju, co nie jest intencją rządu, ani Sejmu. Ustale
nie minimalnej cyfry nie dozwołiłoby przeszkolić 
wszystkich zdatnych do służby wojskowej, tak, 
jak wymaga tego ustawa. Po przemówieniu 
przedstawiciela rządu uchwalono wniosek refe
renta wraz z dodatkami, że kwota rekruta na tok 
bieżący ma wynosić tyle, iie ustaia tegoroczny 
budżet min. spraw wojsk, W  zakończeniu pos. 
Miedziński stawia rezolucję, wyrażającą ubole
wanie z powodu powierzchownego oprać iwania 
ustawy o poborze. Rezolucję tą oorzucono, jak 
również wniosek p. Miedzińskiego o wrażenie 
votum nieufności min. gen. Sikorskiemu oraz 
wniosek p. Liebermana o jednorocznej służbie 
wojskowej.

Związek ziemian a strajkujący rolnicy.
Warszawa, 1 kwietnia. Związek ziemian po-! cii w sprawie zniżki płac. Wobec tego związek 

nownie odrzucił propozycję nawiązania rok rwań zawodowy rob. rolnych proklamował z dniem 6 
ze strajkującymi robotnikami rolnymi. Związek: b. m. powszechny strajk rolny w reszcie woje- 
ziemian oświadczył, że gotów jest do peit*akta- wódżtw b. Kongresówki. (AW).
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Posiedzenie Senatu.
Przyjęcie konwencji hanrll. z Holandję. Podatek od nieruchomości. Sprawa rozbudowy.

Naród w epoce 
małego człowieka.

NA MARGINESIE WYBORÓW W  NIEMCZECH.
Wybory niemieckie nie przyniosły nic nowe

go. To mówią cyfry. Ilość glosujących wynosiła 
iprzy pierwszych wyborach do Sejmu Rzeszy dnia 
4 maja przeszło 29 miljonów, przy powtórnych 
wyborach dnia 7 grudnia przeszło 30 milj., przy 
ostatnich wyiooraich na prezydenta niecałe 27 
miljonów. Zmniejszenie się liczby głosujących 
w  ostatniej fazie tłumaczy się tern, że zgóry 
wiedziano, iiż wybory te nie są jeszcze decy
dujące.

Nawet przesunięcia międzypartyjne nie były 
wielkie. Partie republ. mi!ajy w dniu 4 maja 
1924 40% głosów, w  dniu 7 grudnia 45%, w diniu 
29 marca L925 — 49% głosów. Partie monarchi- 
śtyczne miały w dniu 4 maja 45% głosów, 7 gru
dnia 43%, 29 marca 43% głosów.

Jedynie ze względu na chroniczny kryzys 
gabinetowy w  Prusach mają ostatnie wybory 
pewne znaczenie. W  tych bowiem oKręgach 
partie repuMiKańsKe uzyskały (znaczniejszą 
przewagę. (9 miljonów głosów republikańskich na 
■około 7 milionów monarchistycznych. Pozatem 

w  całem państwie obozy: republikański do mo- 
narchistycznego pozostają w  stosunku 13 : 11. 
Równowaga Polityczna jest nadal chwiejną, gdyż 
owe dwa milj omy głosów stanowiące języczek 
u wagi, mogą przy zmianie nastroju łatwo prze
sunąć s'iię na drugą szalę.

Nawet horoskopów na ostateczne wybory 
w  dniu 26 kwietnia’ nie można postawić, gdyż 
oba obozy noszą się z zamiarem wysunięcia zu
pełnie nowych kandydatów. W  obozie monarchi- 
stycznym wysuwają się dwie koncepcje: pierw
sza zmierza do tego, by na miejsce Jarresa po
stawić Walh-ąfa, byłego prezydenta Sejmu Rze
szy, druga zaś, pragnąc wywołać dezorjentaciję 
w obozie republikańskim chciałaby wysunąć 
Gesslera, nieobliczalnego demokratę i byłego 
ministra.

W  wielkim kłopocie znajduje się obóz republi
kański. Konieczność życiowa nakazuje mu zgo 
dzić się na iedną kandydaturę, tymczasem socja
liści mają 8 miljonów za Biaunem, a centrowcy 
łącznie z demokratami zaledwie niecałe 4 i pół 
mijona. Socjaliści spodziewają się, że kaaydatu
ra Brauna mogłaby porwać :za sobą część komu
nistów, zaś centrowcy sądzą, że Marx niósłby 
wywołać zamieszanie w szeregach Stresemanna.

N aj ch a r ak t e ry st yczni ej szy m objawem w ca
łym procesie wyborczym jest to, lże wszyscy 
trzej w rachubę wchodzący kandydaci tj- Jarres, 
Alarx i Braun należą do tych ludzi niewybitnych. 
Jarres jest zwyczajnym sobie burmistrzem biu-

Warszawa, 1 kwietnia. Po referacie sen. 
Grabskiego (Z. L. N.) Senat przyjął bez zmian 
w  brzmieniu, uchwalonem przez Sejm, projekt u- 
stawy o ratyfikacji konwencji handlowej z Ho
landią.

Sen. Kęuzior referował projekt ustawy 
o przedłużeniu mocy obowiązującej przepisów 
o podatku od nieruchomości w  miastach i niektó
rych budynków we wsiach. Zdaniem referenta, 
dochody z tego źródła można obliczyć na 18 mi
lionów ziotycn.

Sen. Ądełman, obawiając się, że wobec opó
źnieni uchwalenia budżetu na r. b-, sezon budo
wlany może być stracony, zgłosił "ezrlucjęi

Warszawa, 1 kwietnia. (Tel. w ł ) (G). Z Ka
towic donoszą, że wycieczka jugosłowiańskiego 
chóru akademickiego „Obilicz‘\ podczas przeja
zdu z Poznania do Katowic przez korytarz gór
nośląski, była przedmiotem prowokacji ze strony

RZĄD AMERYKAŃSKI NIE BĘDZIE POPIERAĆ 
POŻYCZEK NA ( ELE WOJSKOWE. 

Wiedeń, 1. kwietnia. „Neue Freie Presse" do
nosi z Nowego Jorku: Na konferencji w Białym 
Domu oświadczono, co do kwestji pożyczek, że

rokratą pruskim z epoki wuhelmowskiej. Jedyną 
jego zaletą jest to, że jest nacjonalistą i dobrym 
materjałern na prawicowe popychadło. Braun jest 
typem self-made-mana, który poza niemiecka 
pracowitością nie ma żadnych wartości, lctóreby 
go mogły (Pasować na sternika 70 milionowego 
narodu.

Marx jest spokojnym i poczciwym katoli
kiem. Jedyną jego i pewną zaletą jest idea repu
blikańska, do której jest tak przywiązany, jak do 
swego katolicyzmu.

J A N  H Ó F L I N j G E R
ul. Rutowskiego 8.

poleca na święta do tortów i placków

~ Masę migdałową i orzechową 
Pomadkę (Lukier) i Andruty 
Czekoladę kuchenną i deserową.

B a r a m i ,  im tti i P i sanki
cukrowe i czekoladowe. 1034

wzywającą rząd, aby ze względu na wzmagające 
się bezrobocie, na podstawie ustawy, o prowizo
rium budżetowem na marzec i kwiecień , 925, 0- 
tworzył kredyty na rozpoczęcie budów państwo
wych, przewidzianych w  preliminarzu na r. 1925.

W  głosowaniu ustawę przyjęto bez zmian. 
Przyjęto również rezolucję sen. Adehnana, oraz 
rezolucję!, wzywającą Rząd, aby przedłożył pro
jekt ustawy, przyznającej samorządom powiato
wym i wojewódzkim prawo do poboru dodatku 
do podałtoi państwowego oa nieruchomości 
w' gminach miejskich oraz od niektórych budyn
ków w  gminach wiejskich. (PAT).

-H »X 8 -----

niemieckiej. Mianowicie na dworcu w  Bytomiu 
Niemcy zdarli z polskich wagonów zieleń i cho
rągiewki o barwach jugosłowiańskich i obrzucili 
jadących akademików najwstrętniejszemi wyzwi
skami.

Ameryka odróżnia dwie grupy pożyczek, miano
wicie na cele gospodarcze i wojskowe Rząd a- 
merykański zasadniczo nie będzie w przyszłości 
):iqpierać pożyczek służących na cele wojskowe-

Jeżeli weźmiemy wybory pod kątem widze
nia procesu socjalistycznego, przyznać musimy, 
że jestto ip/ewnego rodzaju sporadyczny ruch ato
mów w organizmie społecznym:. Jeżeli atomy za
czynają krążyć dokoła jakiegoś silnego jądra, 
wówczas można wnioskować, że cały organizm 
przygotowuje się do jakiejś wielkiej pracy, któ
ra się objawi w jednym wielkim zbiorowym czy
nie- Jeżeli1 'natomiast atomy łączą się w  małe 
grupy i wyszukują sobie maleńkie ośrodki i za
strzegają Sobie w każdej chwili prawo zadany 
nieznanej jeszcze elipsy,. wówczas urrz\ miujemy 
chaos, epokę chronicznego trzęsienia.

W  takiej epuce ludzie wielcy nie mają nic do 
powiledzeniia. Władza dostaie się w ręce ludzi ma
łych. Obowiązkiem ich jest przygrywać majesta
tem władzy grzechy i tamę cele swojego1 środo
wiska, Jestto epoka, w której miernoty mogą ro
bić karjerę polityczną i zagważdżać lustorję ze
rami, a ludzie energiczni, lecz mający zbyt niskie 
cele życiowe, mogą robić wspaniałe interesy 

W  tym wypadku Niemcy nie są w Europie 
jedynym wyjątkiem. I. K-

 0x0-----

Prowokacja niemiecka.
Napao na wycieczkę chóru jugosłowiańskiego.

Ulepszenia w budowie 
sterowców.

„Eyening Standart“ zamieszcza artykuł o w y
nalazku nowego typu sterowca, dokonanym ni zez 
angielskiego pułk. Burney’a. Nowy sterowiec nie 
będzie posiadać gondol pasażerskich i motoro
wych, gdyż załoga, bagaże i silniki znajdą po
mieszczenie we wnętrzu ikadłuba. Nowy typ ma 
wyjść z fabryki jako gotowy do lotu już w marcu 
przyszłego roku. ' (Wskutek ukrycia gondol we 
wnętrzu przewidywane jest wybitne zwiększenie 
szybkości sterowca oraz pewne oszczędności na 
paliwie.

Mianowanie tego wynalazku „Przewrotem 
w  lotnictwie" — jak to zrobiły niektóre dzie miki 
warszawskie i wiedeńskie, jest mocno przesadzo
nym krzykiem, wskazującym jedynie na niezna
jomość przedmiotu.

Stwierdzić należy, iż „wynalazek!" nie jełst 
ani nowym, ani oryginalnym, gdyż idea skonden- 
zowania konstrukcyjnych części ptatowca w  je
dną, całkowicie dla siebie zamkniętą całość, da
tuje się już od kilkunastu lat. Stopniowy rozwój 
tej myśli pokażemy wpierw na płatowcu.

iPrakityczne ! urzeczywiiśtnieni e I (Jej■; idei pole
ga na odrzuceniu kadłuba, względnie bardzo sil- 
nem jego zmniejszeniu, dalej na odrzuceniu pod
wozia, względnie ukryciu go we wnętrzu aparatu. 
Są to rvczywiście tylko najogólniejsze1 zarysy. 
Wszystkie zmniejszone czy odrzucone części

przejmują na rachunek swej powierzchni i pojem
ności skrzydła czyli płaty danego samolotu, któ
re grubieją i przedłużają się do niesamowitych 
wprost wielkości.

W  ten sposób doszliśmy z wielo Krotnie i wie
lorako ukształtowanego jedno — lub wielopła- 
towca do czystej niemal formy latającej, do lata
jącego skrzydła.

Przed kilku łaty zaprojektował prof. łunkers, 
wynalazca typu duraluminowego, zwanego od 
jego nazwiska Junkersami, — olbrzymi jednopła
towiec w  formie czystego skrzydła o rozpiętości 
200 metrów, grubości, względnie wysokości 8 m„ 
któreby mieściło wewnątrz swego labiryntu kon
strukcyjnego, silniki o mocy 6 tysięcy koni mech. 
— kabiny pasażerskie i całą resztę koniecznych 
urządzeń. Projekt ów nie wyszedł jednak poza 
mury kreśl ami.

Idea latającego skrzydła znalazła jed.iak go
dnego następcę i Wykonawcę w  osobie Breguefa, 
sławnego konstruktora francuskiego. W  zakła

dach jego wre obecnie wytężona praca nad! no
wym typem formy latającej.

Przejdźmy teraz do właściwej sprawy, zwią
zanej z formą balonów sztyw nych, nazywających 
się poprawnie sterowcami. (Ttóż ich olbrzymie, 
do wielu tysięcy metrów kwadratowych sięgające 
powierzchnie, znosiły stosunkowo larwo wszelkie 
wybrzuszenia i wypryski w  postaci gondol silni
kowych i pasażerskich, czy iteż dla załogi. Zbyt 
wielkich strat na szybkości nie powodowały one 
mimo wszystko, zwłaszcza, gdy nieustanna praca

nad udoskonaleniem typu w  zakładach Zeppelina 
we Friedrichshafen od 1912 do 1916 r. doprowa
dziła w  końcu do idealnie doskonałych form, 
z najwyższą wydajnością aerodynamiczną.

Gondole pasażerskie przybrały w  '•żucie po
ziomym kształt owoidalny, zaś konstrukcja gon
dol silnikowych opierała się na formie spadającej 
w  przestrzeni kropli. Podwieszenie gondol zmala
ło do koniecznego minimum. Nic nie wystawało, 
nie sterczało ostrern zakończeniem, ozy też gma
twaniną kratownic. To też pi zejście z tej formy 
do nowej, wyrażonej w  ulepszeniu pułk. Burney’a, 
nie wymagało większych wysiłków i prób do
świadczalnych.

Szczegółów projektu angielskiego nie znamy 
jeszcze bliżej, ale już teraz można sobie vyobra- 
zić przyszłą formę nowego rypu. Gondole pasa
żerskie wbudowane zostaną wewnątrz, na dnie 
kadłuba. Probleim oświetlenia rozłożony zostanie 
częściowo na boczne i górne otwory w oponie 
sterowca, resztę uzupełniać będzie prąd ilektry- 
czny. — Tu niema żadnych trudności

Natomiast kw-estją nie do pokonania przy 
dzisiejszej formie sterowców, jest przeniesienie 
gondoL silnikowych do wnętrza. Te muszą pozo
stać na zewnątrz ze względu na swobodne1 chwy
tanie i odpływ powietrza ze śmig, które. przecie 
są najważniejszym czynnikiem, powodującym po
ruszania się sterowców.

Tyle dla informacji ogólnej, podanej bez W ió
rów aerodynamicznych. E. Wa-.d.

—  i
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Posiedzenie sejmowej komisji budżetowej.
Zadłużenie Polski jest nadzwyczaj małe. Budżet na r. 1925.

'Warszawa, 1 kwietnia. Na dzisiejszem po
siedzeniu sejmowej komisji budżetowej zabrał 
głos generalny sprawozdawca budżetu p. Zdzie- 
chowski. Budżet razem z kredytem dodatkowym 
wykazuje w  wydatkach. 1,800 miljonów. Budżet 
ten przewidywał niedobór 207 rriiiljonow, co było 
jego wadą. W  wykonaniu niedobór ten zmniejszył 
się na 71miIjonów, natomiast okazał się niedobór 
w  budżecie nadzwyczajnym 101 miljonów. Oba 
te niedbbory zostały pjokryte z nadzwyczajnych 
pozabudżetowycli dochodów Państwa w r. 1924. 
Ogólną sumę dochodów Sejm szacował na 1.422 
miljlony, Senat na 1.104 miijony, a w rzeczywisto
ści było 1.453 miijony, a więc bardzo blisko tego, 
co przewidywał Sejm- Co do wydatków, Sejm 
usiaW je na 1.592 miijony, w rzeczywistości było
1.627 mili., a więc przekroczenie o 34 mili., c zy i 
bardzo niewielkie.

Następnie mówca przedstawia stan zadłużę ■ 
nia wewnętrznego i zewnętrznego Polski i do
chodzi! do wnliosku, że zadłużenie nasze iest nad
zwyczajnie małe, Polska zatem przedstawia je
szcze ogromną możność zabezpieczenia kredytu 
zagranicznego.

Mówca przechodzi do omówienia budżetu r.a 
r. 1925. Według uchwały komisji budżetowej, nie
dobór budżetowy na rok 1925 wynosi! 132 milj., 
w  tern 80 milj. w budżecie zwyczajnym, a 4* 
w nadzwyczajnym. Ale nie jest to jeszcze cały 
niedobór, bo do tego (przyjdzie jeszcze około 500 
milj. Wydatki brutto wraz z kolejami wynoszą 
w Polsce 3.833,000.000, wydatki osolbowe 1.272 
mtj. czyn 37%, wydatki inwestycyjne są w w y
sokości 40 7mii)lj., tj. 11,9%. Z tytułu obciążenia 
długami wypada w  Polsce na -głowę mieszkań
ca l%j złotego, w  Czechach 26 zł., a we Francji 
ponad 100 zł. Przy rozważaniu zagadnień równo-

KAŻDY iRl/ĄD F RANCUSKI POPRZE STANOWI
SKO POISKI.

Warszawa, 1 kwietnia. „Kurier Warsz.*’ na
(podstawie wywiadu z członkiem francuskiej Izby 
deputowanych polsłem Fribourgłem stwierdza, 
że lewica francuska, podobnie jak i prawita opo
wiada się za ścisłym sojuszem z Polską. P. Fri- 
bourg zaznaczył, że bezpieczeństwo Polski jest 
w  jej własnych rękach. Jeżeli Polska kategory
cznie oświadczy, że wszelkimi środkami oprze 
silę zakusom modyfikacji jej stanu posiadania — 
każdy rząd francuski ją iPioprze. (AW-).

CIĘŻKIE POŁOŻENIE EMIGRANTÓW-
POLAKÓW W MEKSYKU. t * 

Warszawa, 1 kwietnia. „Kurier Czerwony” 
donosi, że rząd polski otrzjmaf wiadomość, iż 
we wschodnich stanach Meksyku przebywa oko
ło I I .000 emigrantów polskich, których nie wpusz
czono do Stanów Zjednoczonych i którzy nie ma
ją pieniędzy na powrót do kraju. (A W .)

wagi budżetowej należałoby więc znaleść poury- 
cie na deficyt 100 miljonów zł. Pokrycie znalazło
by się w budżecie w pozycjach zbyt szeroko pre
liminowanych. W  sumie dałoby to 33 miijony. 
Bez podniesienia wszelkich pozycji po stronie 
dochodów, zdaniem ix Zdziechowskłego da się 
osiągnąć dodatkowa kwota 16 miljonów zł. Pozo
stałoby do pokrycia tylko 18 miljonów, co można- 
by pokryć z zadłużenia w Banku Polskim. (Pat.).

Z kolei zabrał głos prezes Rady min. dr. 
Grabski. Stanowisko moje — mówił —  jest tak 
zgodne ze stanowisKiem: prezesa komisji budże
towej, że mogę tylko wyrazić mu wdzięczność, iż 
przedstawił tak zwięźle sprawę i Poparł ją cyfra
mi przekonywującemu Mam tylko kilka diobnych 
uwag do dodania. Otóż co do bilonu, to bilonu me
talowego naogół w kraju jest mało, czy to wsku
tek niewłaściwych zarządzeń czy to wskutek nie
właściwego jego wykonania.

Najważniejszą sprawą jest ujemny bilans 
płatniczy wskutek nieurodzaju i kryzysu węgło
wego. RZąa nie może już dalej opiekować się ta
niością produkcji na rynkach. Trzeba nawrócić 
z tej drcgi, która była dobra w r. 1924 i pójść 
w  innym kierunku. Jeżeli po jakimś czasie znowu 
zmieni się sytuacja i ożywi się rynek pracy i na
sza produkcja stanieje napowrót, to wrócimy 
znowu do- tamtej metody. Przywóz jest nadmier
ny i to jest niebezpieczeństwem. Lecz nie można 
powiedzieć, aby ta zmiana metody postępowania 
miała się odbywać kosztem konsumenta.

Ujemny stan naszego bilansu handlowego jest 
główną przyczyną, że nasz obieg nie może wzra
stać. Bank Polski nie może go zvńększać, jeżeli 
nie zwiększy się zapas walut, który posiada, a nie 
zwiększy się on mimo pożyczki amerykańskiej, 
póki stan bilansu się nie polepszy.

O WYKONANIU REFORMY ROLNEJ.
Warszawa, 1 kwietnia. Sejmowa komisja re

form rolnych prowadziła dalszą dyskusję nad no
welą do ustawy o wykonaniu reformy lolnej. 
Przyjęto kolejno art. 11. Na tem zakończono roz
dział I. Następnie przystąpiono do rozdziału II, 
traktującego o przymusie parcelacyjnym. Po refe
racie p. Makulskiego zabrał głqf minister reform 
rolnych, przyczem ujawniła się duża rozbieżność 
zdań* między nim a referentem co do sposobu 
przeprowadzenia przymusu parcelacyjnego. — 
(PAT).

ROKOWANIA GOSPODARCZE POLSKO- 
NIEMIECKIE.

Berlin, 1 kwietnia. Agencja Wolffa rozesłała 
następujący komunikat w sprawie rokowań go
spodarczych pólsko-niemieckich: Prasa niemiecka 
dowiaduje się z wiarygodnego źródła, że układ 
styczniowy, który kończy się w dniu 1 kwietnia 
1925, jeszcze nie został odnowiony. Jednak są 
zdania, że nie oznacza to, aby od tego dnia miało 
obowiązywać cło przymusowe. Rokowania toczą 
się dalej. (PAT).

Zastufelfeme Bagińskiego 
i Wieczorkiewicza.

Sprawca zastrzelenia, Muraszko, liczy iat 29, 
posiada wykształcenie 8-klasowe. Jest oficerem 
rezerwy. Onego czasu służył w  oddziałach woj
skowych, któremi dowodził gen. Dowbor-Mośui- 
cki, a następnie w  oddziale II. szt. oraz w żandar
merii polowej. W  ostatnich czasach był starszym 
przodownikiem w służbie śledczej komendy po
licji, w Stołpcaeh. W  wagonie, w  któiym zastrze
lił BLgańsldtego i Wieczorkiewicza, ubrany był 
po cywilnemu, ,jako (policjant śledczy nie nosił 
mundurą. Muraszko jest *żonaty i ojcem jednego 
dziecka. Świadkowie zabójstwa zeznali, żie strza
ły Muraszki naistępily niespodzianie dla towarzy
szących B i W . do granicy rosyjskiej reprezen
tantów władz polskich, którzy traktowali prze
wiezienie B. i W- na miejsce z wielką ostrożnością. 
Od Białego stoku do Siołpców odbywano drogę 
w t największej tajemnicy. Do więźniów nie dopu
szczono nikogo (postronnego. Od Stołpców wię- 
źhitowie byli wiezieni już na miejsce wymiany 
w specjalnym pociągu, składającym się z lokomo
tywy i jednego wagonu towarowego. Wieczorkie
wicz il Bagiński znajdowali się w kącie wagonu, 
pod silną strażą policji państwowej. Czyn Mura
szki był dla otoczenia tak niespodziewany, iż nikt 
nie zdążył temu przeszkodzić.

CO SIĘ SIANIE z  k s . USASFM?
Warszawa, 1 kwietnia. Pisma donoszą, że 

ks. Usas, który w oczekiwaniu na wymianę prze
bywa na wolntj stopie w Mińsku, schronił ; ię do 
konsulami polskiego. W ‘adzę sowjeckie zażądały 
od konsula  ̂polskiego wydania ks. Usasa. Konsul 
polski zwrócił się w  tej sprawie po instrukcje do 
ministerstwa spraw zagranicznych. (PAT).

Oryginalne T U T K I

BON-TON
polecają

HERLICZKA, BEŁ00WSKI, W0Ł0SZYŃSKI 
w  Krakowie 8591

Do nabycia w sklepach t y t o n i o w y c h .
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Aresztowanie komandora mary
narki Bartoszewicza.

Bartoszewicz, b. oficer marynarki rosyjskiej, 
który w  r. 192.0 wstąpił do marynarki polskiej, 
dopuści! się nadużyć na bardzo znaczne , kwoty 
przy dostawach dla marynarki — prowadził on 
rozmaite interesy handlowe. Żył nad stan i opo
wiadał, iż sprzedaje brylanty, przewiezione z Ro
sji i że z tego środka dysponuje znaczmmp tundu- 
szami. Z Warszawy donoszą, że brata żony Bar
toszewicza policja tamtejsza od dłuższego czasu 
podejizywa o szpiegostwo. Przed dwoma lary 
w sposób dotychczas niewyjaśniony zginęła 
z mieszkania Bartoszewicza teka z ważnymi do
kumentami politycznymi.

PRZYZNANIE DODATKU UPOSAŻENIOWE
GO PRZEZ RADĘ MINISTROM7.

Warszawa, 1 kwietnia. Na podstawie art. 10' 
ustawy z dnia 9 października 1923 o uposażeniu 
funkcjonariuszy państwowych i wojska, Rada mi
nistrów przyznała tytułem dodatku do uposaże
nia oficerów i podoficerów zawodowych i żołnie
rzy ochrony pogranicza 4 procent uposażenia, dla 
szeregowych zaś niezawodowych 100 procent 
żołdu, podwójny żołd, licząc od dnia 1 stycznia 
1925. Rozporządzenie to nie dotyczy funkcjonariu
szy dowództwa korpusu ochrony pogranicza, 
gdyż ci, jako stacjonowani w  Warszawie, pobie
rają dodatek stołeczny.

ZAMACH NA WICEPR. III MIĘDZYNARO
DÓWKI UNSZLICHTA.

Bukareszt, 1 kwietnia. Z Odessy donoszą, że 
w  chwili, gdj' wicepr. III Międzynarodówki Un- 
szlichł zamierzał wsiąść do samochodu, został 
kilku strzałami rewolwerowymi ciężko raniony. 
Sprawcę zamachu schwytano i natychmiast roz
strzelono. (AW).

v ad o bezrobociu z p. Sokalem, ministrem pracy i 0. S.
obec niezmiernie ważnej kwestji bezrobocia projektuje wypłacenie dalszych zasiłków ze skar- 
stwie agencja Teleg. apczna „Express'‘ wy- bu państwa w  większych ośrodkach przemysło-

Wobec niezmiernie ważnej kwestji bezrobocia 
w Państwie agencja Telegraficzna „Express'‘ wy 
delegowała swego przedstawić-ela do p. Sokala, 
ministra Pracy i Opileki Społecznej, który łaska
wie udzielił następujących informacyj:

„Ogólna przybliżona liczba bezrobotnych ze
brana przez państwowe urzędy pośrednictwa pra
cy do 14 marca wynosi 186.440 osób. Liczba ta 
wskazuje wzrost w  pierwszych dwóch tygodniach 
inarca o 2.000 osób. Natomiast 1 lutego było 
175.9G0 bezrobotnych, różnica więc między osta- 
triemi danemi i dniem 1 lutego wynosi przeszło 
lu 000 osób. W  dniu 14 marca pobierało zapomogi 
86.520 osób. Na 1 lutego z głównych grup nieza- 
trudnionych było: 18.400 górników, 24.500 meta
lowców i hutników, 35.700 wlókienników, 11.600 
robotników budowlanych, 45.000 robotników nie
wykwalifikowanych, 17 900 wykwalifikowanych 
pozostałych zawodów, 11.900 pracowników umy
słowych i 10.900 pracowników rolnych.

• Wobec tego, że 7 kwietnia kończą sięi upra
wnienia dla znacznej liczby bezrobotnych do po
bierania zasiłków z funduszu bezrobocia, Rząd

projektuje wypłacenie dalszych zasiłków ze skar
bu państwa w  większych ośrodkach przemysłu 
wych na zasadach zbliżony d i do przewidy wa .rych 
przez ustawę z dnia 18 lipea. Fundusz bezrobocia 
Wypłacałby zasiłki tylko tym, którzy nie wyko
rzystali swych uprawnień na mocy ustawy z dnia 
18 lipca. Rząd uważa za konieczne przedewszyst- 
kiem czynić starania, aby umożliwić bezrobotnym 
znalezienie pracy zarobkowej. W  celu utrzymania 
w przemyśle metalowym obecnego stanu zatrud
nienia i zatrudnienia większej liczby robotników, 
dane będą zamówienia kolejowe oraz zamówienia 
wojskowe, sięgające do 70 milj. zł.

W  przemyśle włókienniczym nastąpią, lub tę- 
dą udzielane zamówienia wojskowe i policji pań
stwowej. Z robót publicznych prowadzonych 
przez władze państwowe wymienić należy budo
wę gmachów rządowych w większych miastach, 
a więc w  Warszawie, Łodzi, Poznaniu, Lwowie, 
Zagłębiu Dąbrowskim i Białymstoku.

Największe znaczenie dla sprawy zatrudnie
nia bezrobotnych może mieć ożywienie ruchu bu
dowlanego.”
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Uroczystość z powodu otwarcia 
uniwersytetu w Jerozolimie.
Dla społeczeństwa żydowskiego, a raczej dla 

nauki wególe iest fakt otwarcia nowej placowk* 
•kulturalnej na dalekim wschodzie zjawiskiem o-
gromnie waJżnem.

Sfery żydowskie nr Lwowa a wraz z menu 
sfery naukowe obchodziły dzień wczorajszy uro
czyście i z należytą powagą.

Już od samego rana rozpoczęły su uroczy 
Stości. którym był poświecony cały dzień wczo 
rajszy Wszystkie organizacje żydowskie 
względu na swoje ipfrzekonania wzięty 
udział.

O god-z- 11.30 rano urządzili studenci zrzesze
ni w  organizacji „Tabuth’4 uroczystą Akademię- 
w  salach Domu Naroonego. Po szeregu entuzja 
stycznych przemówień odczytano ist powitalny 
prof. Alberta Einsteina, który w  słowaoh pełnych 
zapału życzył rozwoju wszechnicy jerozolimskiej. 
Przemawiali) p o  kolei: dr. Leder, dr. Feue L ui 
dr. Leser, dr. Rosenzweig i P- Kupferstein- A ka
demie zagaił student Lemkin. Następnie przema
wiał przewodniczący Gminy żydowskiej 
uni-w. dr. M. AU er’.: and-

Po odczytaniu deklaracji ideowej przez stud 
Ziisera nastąpiła cześć nieoficjdna, w której 'Vzię 
li udział m. m. dr. Korngut — Z. Sudherowa (przy 
fortepianie) i kantor Kruszewski, który oiśpie 
wał poraź Pierwszy we Lwowie wyjątki z „Zy  
diówki" w jeżyku hebrajskim.

Akademie zaszczycili swoją obecnością dele 
gaci senatów akademickich.

Zjednoczony Komitet akademików żyd. w y  
dał jednodniówkę z okazji otwarcia nowego uni
wersytetu pt. „Na Górzę Oliwne j’1.

O goaz. 3 w Domu Narodnym odbyła się 
coczystość dla ogółu młodzieży żyd. Zebranie za' 
gaił dr. Dogilewski, iniieniem młodzieży orze 
mawiał stud. Langr.as- Dyrektor gimn. żyd. dr 
Lflien zakończył uroczystość knotkiem i setdecz 
nem pożegnaniem, poczem nastąpiły produkcje 
gimnastyczne Tow. sport. „Dror’4.

O godz. 5 odbyło sie nabożeństwo we wszy 
stkjioh synagogach miasta przy tłumnym wspó 
udziale ludności. W  ,,Templum1’ wygłosił wzrrii 
szającą mowę nadrabin dis Guttmann, a. kantor 
Lwowicz i chóry „Templum’4 zakończyły riabo - 
żeństwo. Ogromny pochód obecnych na nabożeń
stwie udał się pod1 gmach K?hału-

LTroczystości dnia wczorajszego znalazły twój 
punkt kulminacyjny w  akademji, urządzoiej sta
raniem gminy żyd. we Lwowie w kabale. Mowę 
powitalną wygłosił w słowach pełnych entuzja
zmu prof. dr. Allerhand. Nastrój akademji był w y
soce uroczysty, jak tego domagała się powaga 
chwili. Treścią przemówienia prof. Allerhanda 
było ogólne znaczenie utwarcia uniwersytetu je
rozolimskiego.

W  kahale byli obecni przedstawiciele władz 
municypalnych, administracyjnych i skarbowych, 
delegaci senatów akadem.ckich, konsulowie i t. d.

Podniosły nastrój i uroczyste przemówienia 
dra Geiera i rabina dra Freunda zlożyty cię na 
całość, w  powadze swojej i prostocie bardzo u* 
roczystą

*
Jerozolima, 1 kwietnia. Dziś nastąpiło uro

czyste otwarcie uniwersytetu żydów skiogo. Obe
cni byli Balfour, gubernator Egipiu lord Alenby, 
oraz delegaci wielu zakładów" naukowych euro
pejskich i amerykańskich. (PAT).

ZNACZENIE OBECNOŚCI BALFOURA W  JE
ROZOLIMIE.

Paryż, 1 kwietnia. „Journal41 uważa, że obec
ność Balfoura na uroczystości otwarcia .miw.er- 
sytetu żydowskiego w  Jerozolimie jest nie tylko 
dowodem uznania ze strony Anglji, lecz również 
dowodem zawarcia układu, jeżeli nie transakc: 
handlowej. Anglia zyskała sobie wdzięczność 
a może i posłuszeństwo ze strony żydowskie; 
Zdobywanie terenów w Palestynie przez Juda
izm jest olbrzymim tryumfem ducha, dla Anglji 
zaś je!st rzeczą korzystną brać udział w  tym 
łryamfie. (PAT).

Z  życia urzędniczego.
W  niedzielę, dnia 5 b. m., o g. 10 rano, odbę

dzie się we Lwowie, w  sali rozpraw Sądu ok_ę- 
gowego karnego przy ul. Batorego 3, I p„ Nad
zwyczajne walne zgroniauzenie wszystkich 
członków, zrzeszonych w Zawodowym Związku 
Stowarzyszeń Państwowych i Satnorządov ych 
Urzędników rachunkowo - kontrolnych dla Mało
polski i Śląska z siedzibą we Lwowie- Przedmio
tem obrad sprawozdanie Zarządu Głównego z do
tychczasowej działalności i ustalenie programu 
dalszej akcji w  sprawie poprawy bytu. Ze wzglę 
du na ważność spraw, dotykających najżywot
niejszych interesów urzędników rach-unkowo-kon- 
trolnych, udział wszystkich kolegów bez wyjątku, 
zajętych przy miejscowych władzach państwo 
wych i samorządowych, tudzież delegatów za
miejscowych Stowarzyszeń wojewódzkich, jest 
bardzo pożądany i nieodzownie konieczny.

Przeciw lichwie pensjonatowej 
w Zakopanem.

Do wszystkich komisji klimatycznych w o- 
kręgn sądu Nowo-Sądeekiego a między temi i do 
komisji klimat, w  Zakopanem zwróciła się proku- 
ratorja państwa w Nowym Sączu z żądaniem na 
tychmiasiowego ustalenia cenników hotelowych 
i pensjonatowych na sezon letni 1925 a to celem 
skuteczniejszej walki z lichwą. Za przykładem 
prokuratorii w Nowym Sączu pójdą niezawodnie 

inne prokuratorie i zażądają natycnmiastowego 
ustalenia cenników hotelowych i pensjonatowych 
w  Krynicy, Szczawnicy, Jaromczu, Truskawcu 
Rabce i innych miejscowościach kąpielowyć 

klimatycznych. Nastąpić to powinno bezzwło
cznie, gdyż sezon już się zbliża.

Przeciw zamierzonemu podrożeniu 
paszportów zagranicznych

y/ystepuje słusznie (prasa warszawska.
„Kurjer Poranny’4 poczym! w tei sprawie na-

stępujące uwag4-
„Pogłoski o podrożeniu paszportów zagrani

cznych zaniepokoiły bardzo inteligencje pracującą* 
gdyż ona przedewszystktem w  tym wypadlku bę
dzie poszkodowana.

Istotnie bowiem : kto korzystał p rzez jesień 
zimę z  tanich względnie paszportów  zagrani

cznych? Ludzie bogaci1, k tórzy nie (potrzebowali 
urlopów po to, by jechać zagranicę i k tó rzy  w y 
jeżdżali przeważniie dla przyjemności.

Teraz zaś zbliża się właśnie czas urlopów 
. wypoczynku letniego dla pracowników -umysło
wych. Drogi paszport zagraniczny zamknie przed 
nimi drogę do wyjazdu zagranicę, bo nie wszyscy, 
przecież mogą liczyć na uzyskanie paszportów 
ulgowych, a właściciele letnisk naturalnie skorzy
stają, tak, że i miejscowe letniska będą niedo
stępne. .

Dla pracownika um ysłow ego  potrzebny jest 
od czasu do czasu w y ja zd  zagranice, nietylko dla 
wypoczynku fizycznego, który m ógłby miec 
i w  kraju, gck k y  nie drożyzna letnisk, lecz ró
w nież i dla odśw ieżenia umysłu, rozszerzenia 
horyzontu i nabycia w iedzy. A  ten nabytek w i
si dn być uważany za  korzyść nietylko dla jedno
stki, lecz również dla społeczeństwa i państwa- 
Utrudnienia paszportowe w  okresie, k iedy w ła 
śnie Ptracowiuc} umysłowi mogą z tych paszpor
tów  korzystać, jest zarządzeniem nitssprawiedli- 
.wein j nieracjonalnem.’4

:,V *
*

Ministerstwo- spraw wewnętrznych wystoso
wało do wszystkich władz administracyjn., w y
dających paszporty — między temi do policji we 
Lwowie, okólnik, podwyższający opłatę za pasz
port zagraniczny na 250 zł. opłaty za paszapoity 
ulgowe po 20 i 25 zł. pozostają niezmienione. —  
Podwyższenie opłaty obowiązywać ma od l-go 
hm. — W  związku z podwyższeniem opłait za pa-

p r a j k o r n y s t i i ł e j i  t i

{Stadtmiillera
Ł w ó w ł  R y l  l e l r

Naturalne wina gronowe węgierskie, włoskie, franc
hiszp. oraz miód, koniak, rum i t. d. 112' | aporty zagranicznie, rząd zamierza na wzor Gze- 

” ~  I chosłowactji w sezonie letnim wprowadzić ulgi ko-
Wiadomości telegraficzne. I lejowe dla osób, udających sie do uzdrowisk

. ’ . I krajowych.
Numery obligacji 5 premiowej pożyczki do-i 

larowej, na które uadly wygrane w  dniu 1 kwiel-| PRZEPISY DOTYCZĄCE PASZPORTÓW, 
md br.. sa następujące: 40.000 dolarów wygrał Nf Warszawa, 1 kwietnia. „Dziennik Ustaw4’ o- 
(75. i43, po 8.000 doi. wygrały Nr. 247.320 i głasza przepisy dotyczące oipłat za paszporty na 
246.837, (no 3.000 doi. Nr. 932.642 i 829.673, pot utyjazd zagranice- Wedle tych przepisów pasz- 
1.000 doi. Nr. 343.990, 972.172, 096.8884, 951.418, port zagi auiczny z dniem 1 bm. będzie kosztował
548-240, 050.610, 938.585, 485.5C3, 880.314, 483.607.1 25fi złotych, za pozwolenie na powtórny wyjazd 

Nowe przymierze obronne. Oficjalnie po- K 50 zL  z*  (Paszport wielokrotny 750 zł., za ulgo- 
twierdzają doniesienie, że rząd rumuński wyraził h f e rta powtórny wyjazd- w celach
wdbec Grecji życzenie przystąpienia do grecko- hf nd10w>rCh » l^ze myślowych 25 zł., za Paszport 
lugosławiaiiśkiego przymierza obronnego. (PAT.). U,S ° ^  ™ leczniczych, kulturalnych i dete-

Kontrola wojskowa pokonanych. Generalny I ^aCyHny 
sekretarz Ligi Narodów wręczył przedstawicie-l

NCWA WYTRAWA DO B1IEGUNA PÓŁNOCN 
Berlin, 1 kwietnia, Tel Comp. „Vossische 

Ztg." donosi z Oslo, że członkowie ękspedyc, 
Ras urłsena do bieguna północnego opuścił wczo 
raj Oslo, celem wyjazdu do Spitzbeigu. (PAT).

!om Niemiec, Austrji, Bułgarii i Węgier regulamin 
dotyczący przeprowadzenia planu kontroli woj
skowej w tyoh państwach. (PAT.).

Wybuch kotła na torpedowcu G. 8. Wczoraj 
lano na torpedowcu G. 8. wybuchł w  Wilhslms-

Horoskopy na żniwa tegoroczne.
Bawiący w  Krakowie minister rolnictwa p. 

Janicki oświadczył w  wywiadzie dziennikarskim, 
iż horoskopy na żniwa są pomyślne, wszędzie 
gdzie był, zastał ozimy doskonałe. Na razie nie

tafen kocioł, raniąc ciężko 8 marynarzy i robot-1 można się jeszcze zorientować co do rozmiarów
ntków, z których 5 zmarło.

SAMOBÓJSTWO BANKIERA.
W e Wiedniu istnieje od 8 lat Dom bankowy 

Kolben i Lehr. W  ostatnich czasach właściciele 
jego popadł w niewypłacalność i postanowili ode
brać sobie (życie. Wyjechali do Klostenteuhurga. 
napisali tam listy pożegnalne i rzucili się do Du
naju- Lehr zastrzelił się i utonął. Rewolwer Kol- 
bena nie wypalił >— a Koibenowi, który dobrym 
jest pływakiem —- udało wyratować się.

Spostrzeżenia meteorologiczne 
astronomicznego Politcclmtti Lwowsfóej

1. kwietn. 7 rano 1 popoł. 9 wiecz.

Ciśnienie pow. 738’1 mm 738*0 mm 737-2 mm
Ttmperatura . — 0 6® C +  88° C “ +  4-6° C
Kierurfck wiatru WSW SE SSE
Prędk. wiatr. 3 || 5 || 11

Tt mperatura najwyższa -f- 9 5, najniższa — 1 8. 
Godziny według Dołudnika lwowskiego.
Uwag,w pogoda

ingerencji szkodników rolnych. Przy pierwszjTn 
dopływie mąiki amerykańskiej Polska w  zupełno
ści przetrzyma do żniw i rząd poza kilkudziesię
cioma miljonowemi kredytami na zasiewy, akcji 
Pomocy nie rozszerzy. Organizacje rolnicze otrzy
mały 9-ciomiesięczny kredyt na nawozy. Zapo
trzebowanie na nawozy jest tak wielkie, że Kałusz 
i Chrzanów nie mogą naśtarczyć zapotrzebo
waniu. ________

DEFICYT OPERY WARSZAWSKIEJ
Magistrat warszawski zwrócił sie do rządu 

z prośbą o przyznanie stałej subwencji na prowa 
dżenie opery warszawskiej w  sumie 162.000 zł- 

|.miesięcznie. Przy pełnej freikwencji publiczności, 
opera warszawska przynieść może zaledwie 6.200 
zł. a dzienne wydatki wynoszą 11.600 zł., czyń 
deficyt miesięczny wynosi 162-000 zł.

NOWE WYKOPALISKA.
GdańsK. 1 kwietnia. W  miejscowości Pruszcz 

(Praust) w  pobliżu Gdańska znaleziono cmeńarz 
okresu pierwszego stulecia przed Chrystusem. 

Do tej pory wydobyto 12 urn, napełnionych po
piołami. W  pobliżu tego cmentarza znaleziono 
niedawno grób jeszcze starszy, sięgający 7-go 
wieku przed Chrystusem. (AW).

17724792
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KRONIKA.
Kalendarzyk.

Dziś r_. kat. Franciszka, gr. kat, Frep. oteć. Jutro 
rz.kat. Ryszarda; gr. kat. Jakowa.— Wschód słońca 5 24; 
zachód '"' 52.

Te a tr W ielki:
Czwartek „Królowa Saby“.
Piątek „Aida”, występ Woroniec-Mc ..twidowej.
Sobotą o 3 pop. „Sen nocy letniej" — o 7 wiecz. 

„Królowa Saby".
Niedziela o 3 pop. — wieczór o 7 30 „Tosca", w y

stęp Woroniec-Montwidowej.
Poniedziałek .Cyganerja', występ Raicrewa.

Te a tr M a ły:
Czwartek „Swii dzień i :.oc“ , 50 prc zniżki.
Piątek „Spadkobierca", 50 pre. zniżki.
Sobot-i „Wielka księżna i chłopiec hotelowy", kom. 

w 3 aktach Savoira, premiera.
Niedziela i poniedziałek .Wielka księżna i chłopiec 

hotelowy".
Teatr Nowości:

Czwartek, piątek, sobota, niedziela, poniedz. „Clo-clo"

Kinoteatry:
„APOLLO": „Kobieta przeciw kobiecie".
„CHIMERA": „Jack Coogam jako mały grajek".
„FATAMORGANA": „Dwa światy".
„KOPERNIK* i „MARYSIEŃKA*. „Jeszcze wyżej .
„PA SAŻ" „PASZCZA LAMPARTA* z cyklu .Cuda 

Dżungli*.
„SZTUKA": „Zbrodniczy klub*.

Te a tr bagatela:
Od 17-go marca nowy program. Początek o g. 8T5.

Ze Lwowa.
— Michał Rolle, znany zaszczytnie pisarz, 

święcił wczoraj 30-lecie pracy dziennikarskiej 
w zespole redakcyjnym ,,Gazety Lwowskiej1’. — 
Zacnemu obywatelowi i wzorowemu koledze za
syłamy najserdeczniejsze życzenia: „Ad multos 
annos“ .

—  „Prima Aprilis**. Za artykuły i notatki p. t. 
„Towarzystwo poszukujących szczęścia*’, ,,Mete
or pod hoiedem George’a“ i ,,Ujęcie bandytów 
z poczty głównej*’, zamieszczone we wczoraj
szym numerze „Kurjera Lwowskiego** odpowiada 
.Prima Aprilis*’ .

— Posiedzenie rady miejskiej odbędzie się 
dziś we czwartek. Na porządku dziennym między 
innemi: Sprawa budowy tramwaju elektrycznego 
w górnej Gródeckiej. Uwolnienie materiałów bu
dowlanych od miejskiego podatku ładunkowego. 
Ustalenie stopy gminnego dodatku do podatku 
gruntowego na rok 1925. Sprawa miejsddćgo po
datku od spożycia. Sprawa dzierżawy restauracji 
w  ogrodzie Kościuszki. Sprawa regulacji Bogda- 
nówttci. Na posiedzeniu poutnem między innemi: 
Rozdział stypendiów z fundacji im. papieża Le
ona XIII.

POSTERUNKOWY POSTRZELIŁ DZIECKO.
Do szpitala powsz. -przywieziono wczoraj 

wieczorem dziecko około 4 lata liczące, postrze
lone kulią karabinową w  twarz w okolicy lewe
go ucha. Dziecko ro. jak się okazało postrzelunem 
zostało przez posterunkowego P. P. iPicłniącego 
służbę na Persenków-ce i skracającego sobie 
czas strzelaniem do wron. Nazwiska conajmniu 
lekkomyślnego posterunkowego oraz jego ofiary 
dotychczas nieznane-

DWA ZAMACHY SAMOBÓJCZE.
W  ciągu dnia wczorajszego zdarzyły się 

w  naszęm mieście dwa wypadki, w  których za- 
pomocą trucizny pozbawić się życia zamierzały 
młode kobiety. Nałogowo poniekąd, bo po raz 
trzeci, targnęła się na swe życie przez zażycie 40 
pastylek aspiryny 20-letnia Marja W., kilimiarka, 
obecnie bez zajęcia, w  domu swych rodziców 
przy ul. Nabielaka 1. 45. Przyprowadzona do życia 
przez lekarza dyżurnego Pogotowia ratunkowego, 
jako przyczynę '"w ego kroku podała desperatka 
nieustanną niechęć do życia.

Rozgoryczona niesnaskami domowami, prze
chodząc ul. Szeptyckich 35-łetnia Marja S., żona 
inkasenta prywat., zam. przy ul. Rycerskiej I. 21, 
wstąpiła do bramy domu pod 1. 30 i tu w zamia- 
rze. samob. wypiła flaszeczkę jodyny. Po prze
płukaniu żołądka odwieziono ją karetką Pogoto
wia ratunkowego do szpitala.

FATALNY SKOK Z TRAMWAJU.
Do stacji Pogotowia ratunkowego przywie

ziono wczoraj wieczorem 62detnią wdowę Kata
rzynę Markiewicz, która wyskakując z wozu 
tramwajowego, upadła tak fatalnie, że doznała 
licznych obrażeń na calem ciele. Pierwszej po
mocy udzieli! jej lekarz dyżurny Pogotowia rat.

SAMOBÓJSTWO NA CMENTARZU JANOW
SKIM.

Wczoraj rano jeden z pracowników cmen
tarnych, przechodząc ■ cmentarzem Janowskim, 
znalazł 'na jednym z grobów trupa mężczyzny, 
fat około 60 liczącego, obok którego leżała pół-li- 
trowa flaszka ze spirytusu denaturowanego. Za
wiadomiona natychmiast policja wysłała na miej
sce funkcjonariuszy. Wkrótce przybył również le
karz dzielnicowy dr. Doliński. Jak się okazało, 
zmarłym tym był Jan Prochaska, lat 64 liczący, 
ślusarz maszynowy, ostatnio bez zajęcia. Śmierć, 
jak stwierdzono, nastąpiła po wypiciu przez te
goż w  zamiaize samobójczym pół litry spirytusu 
denaturowanego. Samobójstwo, którego powodu 
dotychczas ustalić nie zdołano, popełnił denat na 
grobie swej żony, ś. p. Marji.

Zwłoki denata odwieziono do Instytutu me
dycyny sądowej.

POTRACONY PRZEZ KONIE.
60 letni J. Ziinmerman, przechodząc ulicą 

Żółkiewską, został potrącony przez wóz Rafinerji 
spirytusu na Bogdanówce, tak fatalnie, że upa
dając, doznał silnych obrażeń na calem ciele. — 
Pierwszej pomocy udzieliło mu Pogotowie rat.

AWANTURA W  „BAGATELI**.
O godzinie 3-ciej ub. nocy w czasie danzingu. 

odbywającego się; w  sali teatru „Bagatela*’ , po
wstała olbrzymia awantura pomiędzy występu
jącym tam artystą Alfredem Metodysta a Jakó- 
bem Schonfeldem delegatem Pol. Związku Arty
stów Widowisk. Metodysta, nie uznający nad so
bą władzy w  charakterze delegata Związku, rzu
cił się na niego, usiłując usunąć go ze sali, przy- 
<?zem przyszło do walki na pięści. Bokserski ten 
match przerwała swem wystąpieniem f olicja, 
która też zajęła się rozpatrzeniem tej sprawy.

biuzy

do kost/umow

kasaki

Stanisława Wrońskiego Synowie. 
Lwów plac Mar/acki 10.

Różne wiadomości.
f  Dr. Tadeusz TertU. W  Tarnowie zmarł w 61 

r. iżycia ostatni b. prezes Koła /polskiego w  parla
mencie austriackim, adwokat i b. barmisrrz mia
sta Tamowa, dr. Tadeusz Terfil. Zmarły całe swe 
życie poświęcił godziwej pracy naukowej i cie
szył się zasłużonem poważaniem i uznaniem. — 
Cześć Jego pamięci. — Po-grzeb śp. Tadeusza Ter- 
tiła odbędzie się dziś o godz. 4 popołudniu w  Tar
nowie.
OTWARCIE MOSTU KS. PONIATOWSKIEGO 

W  WARSZAWIE.
Wczoraj w obecności przedstawicieli rządu i 

miasta prezydent miasta Warszawy dokonał 
otwarcia mostu ks. J. Poniatowskiego odbudowa
nego już po zniszczeniach wojennych.

DEFRAUDACJA p o c z t o w a  
wykryta została w  kasie urzędu pocztowego we 
Włodzimierzu Wołyńskim. Sprawcą jej jest uizę- 
dtiik pocztowy Grigorej Gilecki, który sprzenie
wierzył 36.000 zł. w przekazach pieniężnych i li
stach wartościowych. Gilecki mając możność pod
noszenia pieniędzy bez kontroli, fałszował pod
pisy odbiorców. Zniknął on bez śladu. Rozesłano 
za nim listy gończe.

Zebt&nia, odczyty I widowiska.
— „Wielka księżna i chłopiec hotelowy**.

Sobotnia premiera komedji Alfreda Savora bu
dzi już dziś duże zainteresowanie. Głów ne role 
grają pip.: Bilińska - Czarnowska, Michnowska, 
Brzeski, Dębowicz, Kalinowski, Okornicki, Orze
chowski i Rygier. Akt pierwszy rozgrywa się 
się w hallu hotelu w Szwajcarji, akt drugi w  bu
duarze, akt trzeci w  kabarecie „Pod czerw mym 
•kogutem*’. W  akcie tym bierze udział orkiestra 
mandolinistów, kwartet solistów i para baletowa. 
Oryginalne dekoracje rosyjskiego kabaretu przy
gotował art. - malarz A. Mackiewicz. W  dowcip
nym kwartecie solistów śpiewają uczenice i ucz
niowie proi. C. Zaremby. Reżyser dyr. Czarnow
ski odbywa już ostatnie próby po których są
dząc. sztuka będzie miała duże powodzenie.

— Abonament ważny na występ Woroniec- 
Montwidowej. Jak już donieśliśmy, w piątek wy
stąpi po raz pierwszy primadonna Woroniec- 
Montwidowa, którą dyrekcja teatru pozyskała 
tylko na dwa występy. Na piątkowe przedstawie
nie „Aidy“ abonament będzie ważny.

— Informacyjne zebranie Legjonistow Pol
skich we Lwowie odbędzie się w niedzielę dnia 
6 bm. o godz. 10 rano w lokalu przy ul. Zielonej 7. 
Na iflorządku óbrad sprawy: Zorganizowanie ka
sy zapomóg oraz sekcji kolportażu cegiełek na 
budowę własnego domu we Lwowie.

— Lwowskie Towarzystwo Lekarskie. XII 
posiedzenie naukowe odbędzie się w piątek, 3 b 
m., o g. 6-tej wiecz. Porządek dzienny: 1) Pokazy 
chorych; 2) Wykład Prym. Leszczyńskiego: „Na
sze postępowanie i wyniki pizy róży*’.

II. KOrfCEhT tsronisława HUBERMANNA odbędzie się 
jutro w piątek. Artysta odegra Wspaniały program obej
mujący m. i. Sonatę wiosenną Beethovena, koncert Czaj
kowskiego, Fieśń Konzursową,Wagnera, Mity Szymanów* 
skiego i t. d. Czesław KRZYŻANOWSKI świetny recyta
tor wystąpi z własnym wieczorem w poniedziałek dnia 
6. bm. Program niezmiernie ciekawy i oryginalnością 
różniący się od zwykłych produkcji tego rodzaju, obej 
mrje obok arcydzieł literatury polskiej cały szereg utwo
rów obcyen literatur, Które wykona ze wzgiędów 
artystycznych wygłosi w oryginałach. Utwory te po| rze 
dzone będą ilustracją muzyczną w wykonaniu naszej 
znakomitej pianistki Heleny OTTAWOwEJ. Teksty pol
skie utworów obcych umieszczone będą w programach 
wieczornych. 1142

Obrazki z miasta.

Szynk na Kleparowie.
Obłoki tytoniowego dymu unoszą się tam 

nad stołami, za którymi przy ścianach, na długicn 
arewmanycn ławkach siedzą obszarpane posta
cie: brudnę, bose prostytutki z przedmieść, nie
uczesane i  zaledwie osłonięte jaskr a we mi chust
kami, handlarze bydła z obro&niJęlcmi rękami, 
podrzędni kelnerzy o bezczelnych oczach i sute- 
nerzy z papierosami za uchem — I jeszcze ludzie 
dla których, szynk, staje się domem do końca ich 
zrujnowanego żytcia—

Niektóre stoły osłonięte xsą hiszpańskimi pa
rawanami, to jest ruchomemi ściankami, oktejo- 
nemi kołem tańczących nimf. A cynowe łyżki sa 
przyczepione dto stołu łańcuszkami, gdyż goście 
zwykli ie zabierać do domów-

W  kącile stoi od robaków stoczona szafka, 
na której poukładane są drewniane talerze. Za 
k-iiżdem otwarciem drzwi wciska się zapach mgły, 
z ulicy... ^

Codziennym gościem jest tu pewien malarz, 
który reperuje antyki, wyrzyna kamee i drobne 
wzorki zdrzewa i tern zapewnia sobie egzysten
cję. Nocami chodzi po szynkach, wyemając goś
ciom za iPjarę groszy sylwetki z czarnego parniom.

Zawsze, gdy się upije lub gdy zabrzmi obok 
niego pewne frnilę, lub zajaśnieje przed n&m błysk 
z Jakieiś zapomnianej krainy tęsknoty, wpada 
w niewypo wiedziany smutek i wśród łez i łkań, 
mówiiąc związku pozbawione zdania — wycina 
zawsze ten sam profil kobiecy.

Zużywa na to cafe masy papieru, a warg! je
go stają się prawie białe. Poczerni traci przytom
ność i pogrążą się w  ciemność, poprzez którą 
snują się złote i srebrne nioi-..

Opowiadają o nim, że latem sypia na ruszto- 
wamac i domów, a zimą tutaj na drewnianych 
ławkach. — Jest to jeden z  tych, dla Którycł1 
szynk staje się dbmcm do końca idh zrujnowanego 
(życia...



5 KURJEk LWOWSKI z piątku dnia 3 kwietnia 1925. Nr. 78.

Z sali sądowej

Wyrok.
W  dniu wczorajszym zapadł wyrok na spraw

ców gwałtów w  parku Kdmskiiego.
Wójcikiewicz został zasądzony na lat 6.
Dreyer na lat 5.
Tkacza z powodu choroby umysłowej, którą 

stwierdziła komisja lekarska i uniwersytet lwow
ski, skazał sąd na 18 miesięcy obostrzonego wię
zienia, wraz z wliczeniem aresztu śledczego.

Służański został zasądzony na lfl miesięcy.
Dominika i Gembaiskiego uznał sąd wolnymi 

od yiny i kary, wobec czego zostali oni wypusz
czeni na wolność.

Obrońcy oskarżonych skorzystali z przysłu
gującego im prawa i zgłosili zażalenie nieważno
ści i odwołanie od powyższego wyroku.

W  czasie odczytywania wyroku zdarzył się 
fakt, który przerwał na chwilę normalny bieg 
rozprawy; i zamącił spokojną powagę smutnej 
chwili. Żona Dreyera zemdlał a. Woźni i policjan
ci, dzwoniąc szablami, wn ieśli tę kobietę na ku- 
rytarz. Przewodniczący dokończył czytania w y
roku. Publiczność opuściła salę. Skazani przeszli 
kurytarz sądowy i poszli do cel, z których wyj
dą po latach.

WYKRYCIE DRUKARNI KOMUNISTYCZNEJ.
Z Warszawy donoszą: Onegdaj trafiła policja 

polityczna na zecernię komunistyczną, mieszczącą 
się przy ul. Leszno pod1 nr. 6. Składano w  niej na
stępujące pisma komunistyczne: „Głos Koinuni-
styczny“ , „Towarzysz” i „Czerwony sztandar ’

„Czerwony sztandar” jeęt kontynuacją wyda
wnictwa S. D. K. P. i L. i przed wojną był orga
nem zarządu głównego tej partji. Dotychczas 
przepuszczano, że „Czerwony sztandar” wydawa
ny jest za granicą, tymczasem onegdajsze wykry
cie okazało, że drukuje się on w  Warszawie jako 
organ K. P. R. P.

Aresztowano 8 osób, co zadekretował sęozia 
śledszy Jasiński. Wśród: aresztowanych uajczyo- 
niejszymi byli: Probes i Zetzer, obaj współwła
ściciele druKarni, dalej Eugeniusz Przybyszewski, 
pedagog, wreszcie Zysland i Karaian. W  odkry ■ 
tej drukarni znaleziono matryce wspomnianych 
wydawnictw. __ _____________

I K a j c i e k a w s i ^ y  1  n a j a t r a k c y j n i e j s z y  film  świata;
Dziś 2-4 1925 Wspaniały romans hiszpański cudownie whażowany (tylko jedna

N a d z w y c z a j n a  seria w ^  ak**) P' . ... . . , . .
3 ‘   Wielbiona i ubóstwiana

Premiera
w Spnllo „ H O S I T i T odtwarza główną rolę. 

Przepyszne kostjumy. 
Ilustracja muzyczna połączona z pięknym solowym śpiewem do filmu, zachwycająca. —  Bilety 

wolnego wstępu, z powodu horendaln. kosztów filmu, nieważne. _ 1143

Kasy chorych w Polsce
rozwijają się coraz bardziej i dzięki przymusowi 
ubezpieczeniowemu, rozporządzają coraz większe- 
mi funduszami, które obracają nietylko na zwię
kszanie świadczeń, lecz lakże na zakładanie sana- 
toijów w miastach i budowy własnych zakładów 
w uzdrowiskach i miejscach kąpielowych. Oprócz 
tego w  miarę potrzeby i możności powiększają 
Kasy chorych liczbę lekarzy ordynujących.

Z kasami chorych wałczą w dalszym ciągu 
lekarze, którzy domagają się wolnego wyboru le
karzy ze strony paeientów a nadto żądają wyż
szych płac. Co do pierwszego żądania, twierdzą 
wszystkie zarządy Kas choiych, że wolny wybór 
lekarzy byłby ruiną dla naszych Kas chorych1, 
co zaś do podwyżki plac lekarzy, większość Kas 
chorych uwzględnia je wobec wzrastającej dro
żyzny i słusznych postulatów lekarzy. Niestety, 
dość często przychodzi do strajków, które prawie 
zawsze kończą się zwycięstwem lekarzy, tak jak 
to stało się ostatnio w  Lublinie i Lodzi'- W  naj
bliższym czasie nastąpić ma także podwyżka płac 
lekarzy Kasy chorych we Lwowie, co bę|dzie rze
czą zupełnie słuszną, gdy z dotychczasowe ich po
bory są minimalne i nie stoją w żadnym stosunku 
do płac w innych miastach, w  których życie jest 
o wiele tańsze. Należy żądać od lekarzy sumien
nego spełniania ich obowiązków, powinno się mia
nować lekarzami Kasy chorych tylko zupełnie do 
tego ukwalifikowanych, z drugiej jednak strony 
należy wyznaczać im płacę odpowiednią, zape
wniającą przynajmniej minimum egzystencji.

Niemniej Kasy chorych uczynić powinny 
wszystko celem uproszczenia manipulacji biuro

wej, ażeby członkowie Kas chorych nie wycze
kiwali godzinami, zar.im otrzymają kartkę do le
karza. W  Łodzi np. w  najbliższym czasie zniesione 
zostaną biurokratyczne utrudnienia?- pacjent me 
będzie potrzebował wykazywać się przed leka
rzem Kasy chorych kartką, nie tracSć niepotrze 
bnie czasu — wystarczy zupełnie przedłożenie 
legitjmiacji, że należy do Kasy chorych. Za tym 
przykładem pójdzie niezawodnie i lwowska Kasa 
chorych, która dba przedewszystkiem o dobro 
członków i o przyjście im z pomocą bez utrudnień 
biurokratycznych, które zresztą są niepotizebne 
i kosztowne.

Jeżeli, ze względu na kontrolę, karty do leka
rzy nie będą u nas mogły być zniesione — w  ta
kim razie będzie musiała nastąpić decentralizacja 
celem uniknięcia tego, aby chorzy godzinami cze
kać musieli na otrzymanie kartki. Dotychczasowy 
stan nie może dalej być tolerowany.

Pomoc dentystyczna musi także zosrać zorga
nizowaną. Bardzo wielu członków i członkiń Kasy 
chorych nie korzysta i korzystać nie może z tej 
prostej przyczyny z tej pomocy, ponieważ nie 
tylko godzinami, ale całymi dniami wyczekiwać 
się musi, zanim się dostać można do dentysty lub 
dentystki. A w  dodatku ta pomoc nie odpowiada 
w  bardzo wielu wypadkach nowoczesnym wyma
ganiom i za rozmaite rzeczy musi pacjent do
płacać znaczne kwoty. Zwracamy — na podstawie 
zażaleń, nadchodzącymi z wielu stron — uwagę 
zarządu na te niedomagania. Czy nie byłoby mo- 
żliwem utworzenie centrali dentystycznej z na
czelnych dentystą na czele? Zakład taki wzoroyn, 
urządzić miał przy Kasie chorych w  Bernie mor. 
dr. Thorn i funkcjonuje on podobno znakomicie. 
Należy korzystać z dobrych przykładów.

KURJER EKONOMICZNY
Lwów, dnia 1. kwietnia.

OPODATKOWANIE HANDLU WĘDROWNEGO 
I KOMIWOJAŻERÓW.

Wobec tego, iż w  ostatnich czasach daje się 
zau ważyć znaczny wzrost przedsvbiorstw, pro1 
wadzących handel wędrowny nietylko tanśtmi to 
waiami o ^charakterze wyrobów _ ludowych, le< z 
równic z artykułami, posiadającymi cechy produk
cji wytwornej, jak wyroby wełniane i jedwabne, 
galanteria, wykwintniejsze obuwie i,bh lizną, kos
metyka iltd. Ministerstwo skarbu poleciło przypo
mnieć urzędom skarpowym podatków, iż w o- 
biębie miast i miasteczek, b. zaboru rosyjskiego 
na podstawie świadectw przemysłowych kate- 

•gorji V b. dozwolona jest tylko sprzedaż artyku
łów spożywczych, napojów chłodzących, wyro
bów tytoniowych, zapałek, gazet i książek, iPtoza 
brębem zaś miast i miasteczek może być prowa
dzony handel wędrowny na podstawie świadectw 
przemysłowych kategorii V a- i b. wszelkiego 
rodzaju towarami prócz towarów, posiadającej ce
chy produkcji wytworniejszej. W  razie stwier
dzenia prowadzenia handlu takimi artykułami na 
podstawie świadectw niższej kategorji, kupcy 
wędrowni pociągani będą do obowiązku wykupie
nia świadectw III., względnie II. kategorji.

Jednocześnie ministerstwo skarbu zwróciło 
uwagę na niejednakowe traKtowanie przez po
szczególne władze skarbowe I, instancji podróżu
jących (komiwojażerów). Za agentów podróżują
cych (komiwojażerów) uważane być winne osoby 
zastępujące zakłady handlowe i przemysłowe i 
zbierające dl? nich zamówienia na podstawie pró- 
oek, cenników iltp., przyiczem wydawanie tym 
osobom świadectw przemysłowych na zajęcie 
przemysłowe IV. kategorji uzależnia się od! oka
zania plenipotencji lub świadectwa przemysłowe
go, przedsiębiorstw przez nich zastępowanych. 
Komiwojażerowie, me czyniący zadość tym Wa
runkom, winni być pociągani do w j kupienia wła
ściwego świadectwa przemysłowego na prowa
dzenie handlu. Do wykupienia takich świadectw

oraz odpowiedzi alności karnej pociągani być win
ni również komiwojażerowie, trudniący się sprze
dażą towarów bezpośrednio konsumentom.

GIEŁDA l w o w s k a .
Akcje niekotowane były wczoraj naogól bez 

zmiany. Większy popyt na Jaworzno, przy1 kur
sach silniejszych (do 13.90). Gazy notowały 11.25 
(drobna pozycja), zachodnie bez transakcji. Pła
cono za Azot 0.29, Machlejd 1.50, Radziwiłła 1.45 
(nieefekt.), Przeworsk 221—222 (imienny) i Szkło 
0.90 — 0.95. Ruch dość slaby.

W  akcjach kołowanych ruch słaby. Kursa na- 
ogół utrzymane; zainteresowanie małe.

Płacono pod koniec za: B. Przemysłowy 
0.34, Hipoteczny 0.55, Chodorów 4.45, Niemojow- 
skiego 0.64, Oikos 2.50, Zieleniewskiego 11.80 
(bez kuponu), Chybie 5.30.

Z akcji handlowych notowano Tohan 0.30.
Tendencja utrzymana. Usposobienie rezer

wowane.
OBROTY W AKCJACH.

Hipoteczny 0.55. Z. B. K. O. 15 i pół 0.16. 
Przemysłowy 0.34. Rolniczy 0.30. Browa~y 9.10. 
Chodorów 4.35 4.40 4.45. Chybie 5.30. Cegielski 
29. Ćmielów 0.50. Gazolina 1.85 1.80 1.90. Niemo- 
jowski 0.63 0.64. Oikos 2.40 2.50. Zieleniewski
11.75 11.80 ex kupon. Tohan 0.30.

Gazy wschodnie 11.25. Azot 0.29. Jaworzno 
(25) 13.75 13.80 13.85 13.90 13.85, drobne 14 40 
14.35. Machlejd 1.50. Przeworsk imienny 221 222. 
Szkło w  Krośnie 0.95 0.90. Radziwiłł (1.45).

*
W  obrotach prywatnych panowała wczoraj 

tendencja chwiejna.
Dolary amer. 5.18 do 5.18 i jedna czwarta, 

doi. kanad. 5.14 i trzy czwarte do 5.15, korony 
czeskie 0.15 do 0.15 i jedna czwarta, leje 0.02 i je
dna trzecia do 0.02 i pół, franki franc. 0.27 i jedna 
czwarta do 0.27 i jedna trzeoia, frank szwajc. 0 99 
dn 1.01, funty szterl. 24.50 do 24.60.

Złoto: 20 kor. 21.75 do 21.85, 10 rubli 27.00 
dó 27.10 gr.

Srebro: kor. austr 0.44 i jedna trzecia do 
0.44 i pół.

AKCJE GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
B. Dyskont, warsa 7.25, B.dla Handlu i^rzera 1 00, 

B. Kredytowy warsz. 0,00, B. Handlowy warsz. 7,00. Prze
mysł Polskich 0,00, Przentysh *vy warsz. 0,00. B HanCL 
Poznań 3,5u, ó. Przemyli. Lwów 0,36, B. Zw. Sp. Zarób. 
00,00, B.Zachodni 0,0u, B. Zw. Ziemian 0 00, Cerata 0,00, 
1 espy 0,00, Kijewski (T,25, Puls 0,00, Welt 0,00 Wilt 0.U0, 
Elektryczność 0,00, Poi. tow. ei “Ktr. 0.00, Chodorow 4,20, 
Czersk 0.55, Częstocice 2 05, Gosławice 2,05, Michałów 
0,4J, Cukier 335, Węgiel a,88, Pol. Nafta 0,o6, Brugger 
0,00. Mobti 2.22, Cegielski 0,56, Modi. eiów V 4-75, 
V-0,00, Norblin 1,09, Ostrowieckie 7,10, Parowozy 0,68, 
Pudsk 0,00, Kohn 0-em. 0,00, Starachowice 2,ao, Ursus 1,85 
Zieleniewski 13,55, Zawiercie 0? 00, Żyrardów 11,00, Bor
kowski ',88 Syndykat Roi. 3,30, Pol. Lloyd 0.00, Ćmielów 
0 00, Haberbusch <*,05, Spiess 0,00, Siła Świ :ło 0,43, 
Firiey 0,60, bazy 0,28, Drzewo 0,0< Przem. leśny 0,00 
Lilpop 0,94, Belpol 0,00, Hurt 0,00, Jabłkowsw 0,22, 
Transp, i Żegluga 0,28 Filtzner 0,00, Rudzki 1,95, 0,00, 
Konopie 0,00, Strem 0,00, Zgierz 0,00, Pujtelnik 0,00, 
Lenartowicz 0,00, Or,hwein, 0,00, Klucze 0,00, Tepege 
0,00, Ostrowiec 0,00, Spirytus 1,00, Zach. tow. 0 00, Korek 
0,00, Majewski (H),0G, łrovn 3o\ en 0,00 Zj. Fabr. Masz. 
0,00.— Tendencja niejednolita (AW).

GIEŁDA GDAŃSKA.
War sza v a 100,04—101,46, Złoty 101,09—101,67, 

N Jork 5,2590-5,2857. Londyn 00,00. Paryż 00*00-004)0. 
S; vajcaija 10i,39-101.91. Niemcy 000,000-000.000. Wtnch

Kursa walut 
„Kurier 

Lwowski" 
Nr. 78.

Lwów 
1. kwietn.

Warszawa 
I. kwietn.

Zurych 
1. kwietn.

D e w i z y
100 złotych _ -  00 - 00 00
1 funt ang. — 24*8350 2477
100 frs. franc. — 27*ffc 27*20
100 fr. szwaj. — 100*1950 00090
100 frc. belg. 26*49 26 45
190 K czesk. — 15*4375 15 36
100 K węg. — 0*00 09000
100 szyi. aust. — T J1 7*30
100 M. niem. — 99000 1-23
1 Dolar am. 0*00-900 5*18' , 5*18
100 Lir. wł. 0000 21*4350 21*40
100 Lei rum. — o-oo 2*42
100 guld.hol. — 207* 15 206*60
100 K norw. _ iT-00 81.30
100 K duńsk. — 0090 9590
100 K szw. — 14097 139*75
Hiszpanja 74*00
Belgrad 8*37
Pożycz złota 000
Poż. kolej. 8*10
Poż. dolar. 0*00
Poż. konw. 5*00

(AW) (A W )
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Z życia Bibljoteki wojskowej
DOW. OKR KORP. NR. VI WE LWOWIE.

Bibijoteica Wojskowa Dowództwa Okręgu 
Korpusu Nr. VI we Lwowie rozpoczęła szósty 
rok swego istnienia. Dotychczas zgromadziła ok. 
12.000 tomów treści wyłącznie naukowej, warto
ści około 100.000 zł. Dwie trzecie części Księgo
zbioru stanowią dzieła ściśle wojskowe, reszta 
przypada na inne dziedziny nauki, które bądź to 
bezipośrednio lub pośrednio wiążą sie z wojsko
wością, bądź też przyczyniają się do ogólnego 
wykształcenia czytelników. Gromadzono daw
niejsze druki wojskowe polskie, by rodzinną lite
raturę fachową mieć w  całości. Szczególny na
cisk położono na kompletowanie literatury (także 
pamiętnikarskiej) o wojnie światowej 1914—18 
i o Wojnach polskich 1918—21, oraz na aktualne 
zagadnienia państwowo - wojskowe, jak lotnic- 
rwo, chemja wojenna i t. p. Nie ograniczając się 
do dzieł polskich — obficie zaczerpnięto z litera
tury obcej, na którą przypada połowa zbioru.

Katalogi alfabetyczne, działowe i specjalne u- 
łatwiają korzystanie z księgozbioru. Książki w y
pożycza się do domu, lecz można korzystać 
z  nich także na miejscu w Czytelni, zaopatrzonej 
m. i. w  70 fachowych czasopism, polskich 5 ob
cych.

Biblioteka wojskowa, jako publiczna instytu
cja naukowa, dostępna jest wszystkim osobom, 
interesującym się wiedzą wojskową i nauką
0 wojnie. W  ostatnich miesiącach zajęła Biblio
teka gmach Arsenału Królewskiego przy Podwa
lu 1. 13, I p. (obok kościoła OO. Dominikanów)
1 zaprasza do swej Czytelni i Wypożyczalni 
w dnie powszednie w  godzinach 9—2 przed poł. 
i 5—8 po poł. (w sobotę tylko przed południem).

Bibljoteka Wojsk., nie ustając w  uzupełnianiu 
swych zbiorów, chętnie zakupuje zbiory lub od
dzielne Książki, rękopisy, dokumenty, ryciny, ma
py i t. p. treści wojskowej, albo z wojskowością 
w  związku stojącej. Szczególnie zalezy jej na da
wniejszych militariach polskich, oraz na zabyt
kach', dotyczących historii wojskowej wschodniej 
Małopolski.

Niedyskretna redakcja.
W  Bukareszcie wynikł zasadniczy spór mię

dzy znacznym odłamem tamtejszej prasy a redak
cją poczytnego dziennika „Uniwersul“ . Gazeta ta 
bowiem umieściła Krytyczny artykuł jednego 
z oficerów o niedomaganiach armji rumuńskiej.

Ministerstwo zażądało od redakcji wyjawie
nia nazwiska autora i wbrew wszelkim oczekiwa
niom i etyce dziennikarskiej, redakcja podała do 
wiadomości ministerstwa nazwisko.

Oficer skazany został na miesiąc aresztu.
Pogwałcenie tajemnicy redakcyjnej oburzyło 

jednak znaczną część rumuńskiej prasy.
Na łamach pism wystąpiono z surowem po

tępieniem niedyskretnej redaKcji.
Naruszenie tajemnicy zawodowej sprzeciwia 

się podstawowym kanonom publicystyki.

Zapiski.
„Przyjaciel -Szkoły . Dwutygodnik Nauczy

cielstwa Polskiego, Poznań, Rok. IV. Nr. 6 (20. III. 
1925). Nr. 6 ,,Przyjaciela Szkoły" przynosi m. i. 
artykuł J. Kondrackiego na temat „Kwalifikacji 
nauczyciela",' szereg uwag Borejki p. t. „Z zaga
dnień nauczania matematyta" i dwie lekcje. „Wa
lec jako bryła obrotowa, jego objętość" i „Przy- 
imek‘\ w

„Przegląd Warszawski", miesięcznik, po
święcony literaturze, sztuce i nauce, pod redakcją 
Miecz. Tretera, Nr. 40 wyszedł z druku i zawiera 
następujące artykuły: Stefan Żeromski: Marjan 
Abramowicz. — Juljusz Słowacki: Dwa nieznane 
listy do Krasińskiego (z komentarzem Józefa U- 
jejskiego). — Marceli Handelsman: Najnowsze 
tendencje nauki historycznej. — Zygmunt L. Za
leski: Bourges. — Zofja Nałkowska: Diana (opo
wiadanie zwierzęce). — Stanisław Ciesielczuk: 
Poezje. — Bronisław Letur: Poeta mierny. — 
Zazisław Kleszczyński: Karnawał makabryczny.
— Miscellanea: Adam Lewak: O przyszłość Rap 
perswilu. — Kronika: K. W. Z.: Poezja (J. Le
choń): Srebrne i czarne. — Roman Dyboski: Stu- 
dja z literatur obcych (L. Piniński: Shakespeare 
II). — Stefanja Zahorska: Sztuki plastyczne (Sa
lony warszawsKie). — Bronisława Wójcikówna: 
Muzyka (A. Chybiński: Instrumenty muzyczne na 
Podhalu). — Kazimierz Chodynicki: Historia 
(wiek XVI- XVIII). — Cecylja Kamieniecka: Z li
teratury francuskiej (Ch. Baudoin: Le symbole 
chez Verhaeren). — Leon Płoszewski: Ruch lite
racki w  czasopismach. — K. W. Z.: Z czasopism 
francuskich. — Książki i czasopisma nadesłane.
— Zapiski: M. Treter: K. Krzyżanowski. — L. 
Płoszewski: Odpowiedź p. Z. Wasilewskiemu.
Sześć rotogiawjur z dziel K. Krzyżanowskiego 
i Wł. Skoczylasa.

„Oświata Polska". W  tych dńiach wyszedł 
z druku 2-gi w  tym roku numer kwartał lika 
„Oświata Polska1’, wydawanego nakładem W y
działu Wykonawczego Polskich Towarzystw O- 
światowych. Zeszyt ten zawiera: 1) Zygmunta
Podgórskiego: „Co powinien wiedzieć o swoim 
powiecie, mieście, gminie, osadzie czy wsi każdy 
działacz oświatowy?". 2) Jana Korneckiego: „Za
dania oświatowe na Kresach1’. 3) Jana Dmochow
skiego: „Podstawy finansowe organizacyj społe- 
czno-oświatowych". 4) Adama Chętnika: „Praca 
oświatowa wśród młodzieży w  wieku pozaszkol
nym1’. .5) Anna Krzemień: „Wychowanie ptzez
żywe słowo" i w. in.

 oxn-----

Sport.
NARCIARSTWO.

Wycieczka turystyczna. Ostatnie czasy roz
woju narciarstwa wyKazują stały przypływ za
wodników w biegach i skoku kosztem ubytku 
turystów. Wiadomość o wyprawie turystycznej 
jest przyjemną rzadkością, którą tern silniej pod
kreślić należy. Upadek turystyki narciarskiej jest 
zbyt widoczny w okresie rozkwitu narciarstwa 
zawodniczego, byśmy tego piętnować nie potrze
bowali. Tylko we wszechstronności sportu pole
ga jego siła. Wykładnikiem i propagatorem tej 
myśli jest K- T. N„ którego członkowie uprawia
ją narciarstwo turystyczne obok zawodniczego. 
Przed kilku właśnie dniami wrócili do Lwowa 
z wyprawy w  południowe Gorgany, leżące po 
czeskosłowaokiej stronie Karpai., pp. prof. dr. 
Klemensiewicz, Bialikiewicz i Opieński. Turyści 
zwiedzili trudno dostępne szczyty Strimby i Ne- 
growca, osiągając je w zimie bodaj że po raz 
pierwszy. Wycieczka ta przyoomina przedwojen
ne czasy, kiedy w  turystyce zimowej walczyły 
o palmę pierwszeństwa dwa towarzystwa miej
scowe, a mianowicie K. T. N. i A. K. T.

PŁYWANIE.
Rekord szwedzki. Doskonała pływaczka 

szwedzka Limders ustanowiła w  tych dniach 
w Sztokholmie rekord w  pływaniu na piersiach 
na dystansie 200 m., przebywając tę przestizeń 
w czasie 2:56 min.

Światowy rekord kobiecy. Nowy rekord, 
świata w  pływaniu na przestrzeni 50 yardów u- 
stanowiła 14-łetnia Corrine Condon na zawodach 
w Omata, osiągając czas 28 sek. Dotychczasouw 
rekord 29-sekundowy należał do p. Heleny 
Wainwright.

PIŁKA NOŻNa

Pogoń wyjeżdża na najbliższą niedzielę do 
Wilna i rozegra tam drugie zawody o mistrzo
stwo Polski z Pogonią wileńską.

Amatorzy w Warszawie. W  czasie świąt 
vVielkiejnocy ruz-egrają Wiedeńscy Amatorzy dwa 
mecze ze stołeczną Polonją. Zeszłoroczne mecze 
Amatorów z Polonją i Warszawianką należały do 
najciekawszych meczów piłki nożnej, rozegra
nych w  stolicy.

we tug najnowszych żurno- 
solidnie i tanio wykonuje 

pracownia 746
Antoniego B u r d y

PLAC MA IJaCKI 10. II.

Rozmaite obuwie
z płótna, filcu, skóry itp. 

poleca i wykonuje najtaniej
F A B R Y K A ,  ulica 
W r o n o w s k a  I. 4.

O b m w / ie w i o s e n n e
już nadeszło 

do firmy J o t - e s
znanego z taniości ka
tolickiego magazynu pizy pl. Kapitulnym I. 2 ohok firm’

F. Knauer i Syn

Skutki morfinizmu 
i kokainizmu.

Gdy normalny człowiek dla uśmierzenia nie
znośnego bolu każe sobie zastrzyknąć morfinę, 
to zastrzyknięcie usuwa wprawdzie ból, lecz tiie 
wywołuje żadnych zgubnych następstw, Zastrzy- 
kniętcie powoduje różnego rodzaju objawy, jak 
podrażnienie do wymiotów, ból głowy i t. p.; sta- 
lą się one tak nieznośne, iż normalny człowiek 
nie czuje potrzeby powtórnego zastrzyknięcia, 
jeśli no\Vy, nieznośny ból nie zmusza go do tego.

Inaczej działa morfina u nałogowych łudzi. 
Nie tylko, że uśmierza ból, lecz także wywołuje 
w nim nieznane dotąd uczucie błogiego zadowo
lenia, ułatwienia myślenia, wzmożenie zdolności 
duchowej pracy i płciowego popędu. Kto raz za
kosztował to błogie uczucie (euforję), ten jest na 
zawsze zgubiony. Prof. wiedeńskiego uniwersy
tetu dr. Pilcz cytuje przypadki, w których ludzie 
chwycili się tego środka nie dla uśmierzenia bo
ta, lecz dla samej ciekaw ości. Normalni, zdrowi 
nie czub przy tern doświadczeniu żadnej przy
jemności; gdy zaś taki ciekawy przypadkowo był 
skłonny do nałogowego morfinizmu i w  ten spo
sób, jako mało odporny, pragnął znieczulić każde

niemiłe uczucie, to los jego był przypieczętowany.
Ody! zrazu rnorfinista do wywołania błogie

go uczucia (eiuforja) potrzebuje jednego centy- 
grama morfiny, to stopniowo dochodzi do trzech 
i czterech gramów, aby nadal utrzymać sie przy 
tym sarnimi stopniu błogiego uczucia. Dla nor
malnego człowieka taka ilość morfiny jest wprost 
śmiertelna. Wstrzymywanie się od morfiny staje 
się dla takiego indywiduum wprost dokuczliwe; 
rnorfinista ucieka się do tego środka już co go
dziny, a nawet, bez względu na antiseptykę, za- 
śtrzykuje sobie dawkę morfiny wprost przez u- 
branie. Niebawem występuje straszne, cielesne 
cherlactwo, starczy wygląd, utrata sił, skłonność 
do gruźlicy, uczucie strachu i zaburzenia w tra
wieniu. Popęd płciowy, u morfinistów zrazu 
zwiększony, zmniejsza się, ba nawet całkiem za
nika. Do tego przyłącza się jeszcze słabość woli, 
obojętność dla losu rodziny, chory nie myśli o o- 
bowiązkach zawodowych, jedynie troszczy się 
o to, jak wydostać morfiny. Usiłowanie takie po
pycha nieraz do czynności kryminalnych lub 
(u kobiet) wprost niemoralnych, aby dostać pie
niędzy na zakup morfiny.

Wszystkie te zgubne objawy zwalcza wpraw
dzie medycyna zapomocą specjalnej kuracji, lecz 
nawrót (recyidywr) jest nieunikniony. Wyleczenie 
trwałe jest nader rzadkie, przy najmniejszej bo

wiem sposobności (ból, irytacja) taki uzdrowie- 
niec wraca do morfiny.

Kokaimzm, to drugi nałóg, rozpowszechniony 
po wielkich miastach. Zwłaszcza niebezpieczny 
jest sposób zażywania kokainy w formie sprosz
kowanej przez nos. Albowiem tylko część kokai
ny, w tlen sposób zażytej, „tabaki kokainowsj", 
bywa wessana przez błonę śluzową nosa, reszta 
zaś w  formie stałej przyczepia się Jo błony sta
żowej; gdy zaś taki kokainista raz nabawi się ka
taru nosowego, takie pozostałe resztki rozpusz
czają się szybko i powodują nieraz nagłą śmierć. 
Znamienne dla kokainistów są wrzody w nosie. 
Nie zważa się na nie, bo są niebolesne; w  końcu 
powodują przedziurawienie ściany nosowej.

Zaburzenia psychiczne u kokainistów są sil
niejsze, aniżeli u morfinistów. Szał zazdrości 
względem żony, manja prześladowcza, zboczenia 
płciowe, czyny knanmalne, urazy cielesne, za
bójstwo i mord, to zwykłe następstwa nałogo
wych kokainistów.

Widoki uzdrowienia kokainistów są zatówA- 
wątpliwe, jak u morfinistów. Chroniczne nadąży
cie kokainy jeszcze prędzej niszczy chorego, ani
żeli morfina dr. G.
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ARTYK. ŻELAZNF BENZYfJA DRUKARNIA OPAŁ STOI ARNIE WINA
1 Meble żelazne, naczy
nia kuchenne, okucia 
do mebli polecafirma:

U .  Stan. K l im o w icz
ul. Kopernikr 11.

Najlepsze gatunki sprzedaje

„GAZOLINA'
Wszelkie roboty drukarskie 
wykonuje Drukarnia Spół
dzielni Wydawniczej, Cho- 

rążczyzny 17-

Drzewo i węgieł najtaniej

Wasung i Ska
Cborąiczyzutf 18.

n  n _____ • fil . WILL. TODR1-.EUR * Co 
Bordeaui 

Hurtowni sprzedaż Domi
nikańska 3.FimgiSii

ul. Szpitulna 54.
Meble i stolarka budowlana.

FIERRE MILLE.

tek
(Tłumaczył M. K-).

— A jeśli mu się wyniknie?
— Wtedy — odpowiedział Hediot — powtó

rzy się historja ducha z 1000 i jednej nocy, który 
wypuszczony z buteikj oazysKał wolność, a z nią 
i swą porę|gę.

— A cóż ten potworek nosi na brzuchu, ka
mień czy liść?

— Nie wiem — odiparl Hediot obojętnie. — 
Zachowałem tę figurkę, gdyż chcę użyć fotogra: 
fji z niej jaKO ryciny w jednej z mych książek. 
Zresztą nie przywiązuję do tego żadnej wagi.

— A można zobaczyć?
— Ależ owszem, jeśli pan sobie życzy...
P rzy pomocy scyzoryka Pirotte podważył

płytkię miki, przykrywającą pudełko.
— Liść — zawołał. — Aie jaki zielony! Mo- 

żnaby sądzić, że zerwano go w  tej chwili.
— Może zło, które w nim siedzi, podtrzymuje 

jego świeżość — zażartował Hediot.
— Raczej brak powietrza.. Zresztą obojętne, 

ciekaw tylko jestem, co to za roślina.
— Jest ro liść mangrowji — rzekł Hediot 

z przełamaniem.
— Mrngrowji!! Drogi przyjacielu, jeśli cho

dzi o magję naśladowczą, jesteś pan z pewiością 
nieomylny, ale botanika to nie pańska domena. To 
ma być liść mangrowji?

— No, a pan, jako botanik, cóż pan o tern 
sądzi’

. — Ja... Jest z pewnością z gatunku jedioliś- 
ciemiych, ale pozwoli pan, że wezmę ten liść na 
parę dni.

— Ależ proszę — powiedział Hediot — 
owszem... Tylko, czy pan...

— Co takiego?
— W  tern tkwi moc zła, wszak pan wie...
— Cóż znowu! Czyżby pan w to wierzył?
— Nie, bynajmniej... Jednak człowiek, lEóry 

mi to dał, wiei zył... Żył 15 lat w  Gabonie...

— No, tak, nic dziwnego. Otoczenie wywiera 
swój wpływ ,. Zresztą oaniosę panu listek; będzie 
go pan mógł znów umieścić na pępku tego po
tworka.

— Ależ to zbyteczne — odparł Hediot — wło
żę po prostu inny do pudełeczka. To wysta czy.

— Nie. Niech pańskie cacko będzie kompletne.
Pirotte wziął z biurka kopertę, napisał na niej

nazwisko i adres Hediota i schował listek do 
środka.

— Do widzenia!
— Idzie pan do muzeum?
—  Tak.
— Czy zostanie pan tam do wieczora?
Pirotte doznał lekkiego uczucia wstydu:
— Tak do wieczora — odpowiedział.

* *
* - *

Pirotte i p?m Hediot, rozstając się, nie w y
chodzili nigdy róumocześnie z bramy domu przy 
ulicy Bśriand. Pirotte wychodził pierwszy. Uca
łował swą przyjaciółkę raz jeszcze, nim zakryła 
twarz woaiKą i wyszedł. Teraz dopiero zauważył, 
że pada deszcz.

— A to pecn — pomyślał — trzeba będzie 
wziąć dorożkę.

Skromne jego dochody nakazywały jednak 
oszczędność. Zrezygnowany zdecydował się iść.

Szedł szybko ulica, wymijając powozy i auta. 
Nagle wypadło wprost na niego auto, pędzące ze 
znaczną chyżością.

— He, ty niedołęgo — wi zasnął szofer.
Pirotte znał jednak dobrze siłę i elastyczność

swych mięśni. Rzucił klnącemu szoferowi pogar
dliwy1 uśmiech i uskoczy] zręcznie na prawo, licząc 
na to, że autobus wyminie go na lewo. Lecz koła 
wozu poślizgnęły się na molnyin od deszczu asfal
cie i au+obus najechał nań — straszny, ogromny, 
ciężki.

— Do licha —  krzyknął szofer, hamując 
gwaltowde.

Lecz było już za późno. Pirotte uczul, jak 
wielkie l oitM uk-I3 w żelazną obięcz, giuchocze 
mu ramię. Nie czuł nawet boiu, tylko mecha.iiezne 
wrażenie tego zgniecenia. Myślał jasno i szybko;

,,Jeśli koło nie zatrzyma się, przejtdzie mi prze! 
głowę".

A koło nie zatrzymało się.
Pani Hediot uchyliła firankę i wyglądała 

oknem za nim. Zawsze patrzyła tak za swym ko
chankiem, by jak najdłużej me stracić go z oczu. 
Widziała wszystko!

Wybiegła. Szybko przebiegła ulicę, rc ze
pchnęła tłum, odtrąciła policjanta, który rozpo
czynał właśnie spisywać protokół, przeszukując 
kieszenie tiupa, dla stwierdzenia tożsamości 
osoby.

— Ludwik — krzyknęła. — Ach, Ludwik1
— Czy to mąż pani — pytał policjant, ogląda

jąc kopertę, którą znalazł w kieszeni zmarłego. — 
Pan Hediot?

— Nie!
Spojrzała na kopertę, wzięła ją z rąk poli- 

cjnata i schowała do torebki.
— To Irst do mego męża. To jest pan Pirotte! 

Mój Boże! To jest pan Pirotte!
Zemdlała. Odwieziono ją do domu. Była oszo

łomiona, złamana, blada jak trup. Przecierała 
oczy, ciągle widziała przed sobą w  przestrzeni 
duże, czerwone plamy.

Pan Hediot (pracował spokojnie jak zwykłe.. 
Oparła się nerwowo o jego biurko.

— Pirotte — wyjęucała Pirotte...
— Co się stało? — pytał, podnosząc głowę.
— Zginął. Zginął... Widziałam, jak zginął...
— Co? — sipytał Hediot. — To ciekawe.
— Co, co ty mówisz? — wrzasnęła.
— Chciałem powiedzieć, że to straszne — po

prawił się tonem bardzo łagodnym — to straszne.
— W  kieszeni był Kst, adresowany do ciebie.. 

Popatrz!
— Ale, nie — odparł Hediot, t3~m samym to

nem, pełnym współczucia. — To nie list. W ko
percie jest tylko jeden drobiazg... drobiazg bez 
znaczenia...

Podszedł do kominka i rzucił kopertę w ogień.

KONIEC.

na kwyecień 1925. wraz z ewentualną zdeyłościg 
celem uregulowania nakładu

Jednuoześ aie polecamy 1 *. T. Czytelnikom „Kurjera 
Ewowakiego** mijwytw ornłejsay \varszciwslcl ilti»

s t r o w  E> 11  y  t y g o d n i k

„ILUSTRACJA44
Prenumerata „Kurjera Lwowskiego"

bez dostawy . . . .  mies. zł. 3.30 kwart. zł. 9.40 
z dostawą lub prze

syłką pocztową mies. zł 3 60 kwart. zł. 10.20
zagranicą ł mies. zł. 5.50 zł. 15 50

Pojedynczy numer 15 gr., na prowincji 17 gr.

Prenumerata Tygodnika Ilustrowanego

z dostawą lub przesyłką poczt. mies. zł. 2.50
kwartalnie

zagranicą kwartalnie

zł. 
zł. 7.40 
zl. 10.50

Pojedynczy numer 60 gr.

Zniżona prenumerata „KURJERA LWOWSKIEGO" wraz z „ILUSTRACJĄ" 
z dostawę luh przesyłkę pocztowę mies. zł. 5.—  kwart. zł. 14.—

Czas odnowić przedpłatę!
Prosimy uprzejmie o jak najrychlejsze nadesłanie prenumeraty

l M li
,PRZEGLĄD OGRODNICZY'
pud redakcją St. Makowieckiego i T. Grochowskiego 
wychodzący we Lwowie rozpoczął rozsyłanie bez

płatnie nasion kwiatów swoim prenumeratorom.
Kto ma ogród warzywny, kwiatowy lub 
sad, niech żada numeru okazowego z pro

spektem w Administracji
we L w o w i e ,  ul. C h o r ę ż c z y z n y  27.

MOTORY r°P ne .Perkun" od 6 do 60 HP z gwa- 
l i lU  I U n i  rancją łatwe do obsługi nawet dla zwy
kłego nieczytelnego robotnika, zużywają mało ropy, czę
ści składowe natychmiast do otrzymania, nizka cena, cło 
odpada, zapłata w dogodnych ratach, monterzy do u, 
spozycji, nadto maszyny młyńskie, pasy, transmisje.

Obrabiarki do żelaza i drzewa poleca

Lwów, Jul. Batorego 4.
Techniczna poraaa bezpłatnie. łP i

i w  i r  »
kosztuje ćwiartówka loterji k la sow e j do I-ej klasy. 
Cały los 32 zł. Szbose gry są olbrzymie. Każdy dru
gi los musi wygrab. Łączne wygrane wynoszą 6 
miijonów, wygŁ gł. 350.000. Ciągnienie I. kl B. 1 9. 
kwietnia. Dom Banków;- S C H O tz i CHAJES, L w i.

plac Marjacki 7. (róg Kopernika). 114"

Nakładem Lw. Sp. Wydawniczej, sp. z ogr. por. Z dni kam i Spółdzielni Wydawniczej. Chorążczyzna 17, pod zurząaem Z. Kiełbusiewicza. Odpow. redaktor: 1 ideusz StroŁiskJ


